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Telegramy Gazety Narodowej.
Tylko w jednej części wczorajszego w y­

d a n ia  drukowane.

Wiedeń 17. października. „O estr. 
Jo u rn a l"  donosi, iż co do w ew nętrznego 
przesilen ia , cesarzowi pragnącem u pokoju, 
udało się wynaleść form ę, za pom ocą k tó ­
re j Dez wszelkiej zm iany w gabinecie, 
jeuność w ładzy rządow ej przyw róconą zo­
s ta ła . Tym  sposobem  pozostali na swych 
posadach h r . .Beust, ja k  i h r. I lo h en w art 
a  całem  m inisterstw  em.

'I  ,*Neue freie Presse" mnie.na, iż od- 
- m ie n ią  wiadomości dzienników o zmianach 

'W m iS l terstwie są przedwczesne, gdyż 
q  zapewnie idzie pierwej o rozstrzygnięcie 
4  rzeczy su n ej.

Lwów d. 19. października.

(Przesilenie minisierjalne. —  Ruch „taro- 
iatolicki, —  Z Pogranicza. — Plan Czechów.)

W jp iaw ie  przesilenia mini»fcerjalnego 
obiegał; i. i6 . we Wiedniu najrozmaitsze 
pugłoskTi domysły. Tan up. pisze Yaterland: 
„W edług naszych iBformacyj, nie należy się 
w tych już dniach spodziewać rozstrzygnię­
cia przesilenia, bo o tem nigdzie nie myślą 
no. Przesilenie istnieje o tyle, źe stanowisko 
p Beusta nie jest zgodne z przeprowadze- 
n.em ugody w duchu federalnym. Demon­
stracji stuaentów nie uważają nigdzie za po­
wód do podań o dymisję, memorjałów lub 
przedstawień. Federaliści z natury rzeczy 
pragną upadku swego przeciwnika, centrali- 
fic piagną, aby Beust ustąpił dla demon­
stracji a dzienniki łakną  nowinek. Oto po­
wody różnych pogłosek. Rozstrzygnięcie je ­
dnak nastąpi dopiero po dokonaniu dzieła 
ugodowego. Wtedy będzie się m usiał p. B tust

J
tdczyć, czy na podstawie federalnych sto- 
ów konstytucyjnych gotów jest urzędo-

i  drugiej ł,*.ś strony będą się musieli
stanowczo mianowany m inister prezy-
(Hohenwart jest nim tylko prowizory­

cznie), jak  i decydujący mężowie stanu Przed- 
litawii oświadczyć, czy będą mogli z p Beu- 
stem działać pomyślnie dla państw a, a  więc 
cierpliwości, bo na każdy sposób sprawa ta 
iiif dłngo się pociągnie.®

M oniagsrevue pisze: „Praw dą jest, że 
ze stiony decydującej jeszcze nie wyrzeczono 
ostatecznego słowa cc do odpowiedzi na 
adres czeski, które już pp. Hohenwart i 
Riegei mniemali posiadać w kieszeni. Z oko­
liczności, że od p. Beusta zażądano motywo­
wanego wotum, k tóre  już on podobno przed­
łożył, że prawdopodobnie od ministerjum 
wspólnego będzie takowft zażądane, dalej, źe 
innych także mężów, ja k  W rbnę ( M ontags- 
renue dodaje tu  dwa znaki zapytania), „ 3  
tego wezwano, można słusznie przypuszczać, 
że ochota do dalszego kontynuowania niniej­
szego eksperymentu już jest u schyłku. Wsze­
lako jak  pessymizm dni ostatnich był prze­
sadnym, tak  leź, mojem zdaniem, nie należy 
się w tej chwili zbyt oddawać optymizmowi. 
Mumy teraz chwilę zastanawiania sie. Wsze­
lako a*. Hohenwart mocno, bardzo mocno 
zaangażował koronę wobec przywódzców cze­
skich; z jednej strony stoją najdonioślejsze 
względy na dobro państwa, z drogiej zaś 
dane przyrzeczenia; niepodobna przeto zgoła 
się domyśleć, kto zwycięży. Szczególne sym- 
patje dia stronnictwa wiernokonstytucyjnego 
nie istn ieją; jeżeli co jemu posłuży, to do­
prowadzona do skutku na podstawie obe­
cnych urządzeń państwowych polityka zagra­
niczna, która ponownie podniosła A ustrję na 
stanowisko mocarstwa pierwszorzędnego. Po­
lityka artykułów  zasadniczych tak  mocno 
naraża d jby tą  z trudem  pozycję, że może 
e tego powodu nastąpi powrót do konstytu­
cji grudniowej, jeżeli w ogóle nastąpi.®

Widoeznie na podstawie tego bardzo 
dwulicowego doniesienia, tudzież ua podsta- 
w.e powołania ministrów wspólnych i pp, 
A ndrassigo, Wrbny i W enckheima na na­
rady do W iednia, pisze Nowa Presse: „Tym 
sposobem sprawa osobista czyli Beustowska, 
została na chwilę i pozornie z pierwszego 
planu zepchniętą. Ale pozornie tylko, bo po 
ucawaleniu odpowiedzi na adres czeski, musi 
się n a tu rrln ie  rozwinąć i przesilenie mini- 
sterjalne, i musi się okazać, który z mini­
strów się ostoi. Jak  wskazaliśmy, przypu­
szczają podobno, że hr. Beust i hr. Hohen­
w art pozostaną nadal na swych posadach. 
Charaacerystyczne,fl jest w tej mierze donie­
sienie, źe h r. Beust w chwili wręczania sw0 . 
go memorjału cesarzowi, zawiadomił o ‘cm 
loj-lnie hr. Hohenwarta, a że z drugiej s tro ­
ny podobno ze sfer ministerjaluych donoszą, 
iż p- Hohenwart w sprawie czeskiej nie po­
sunął się ta k  daleko, jak  p. Schaffie z PP- 
('łamem i Riegerem, an. nawet tak  daleko, 
aby nie mógł z honorem odepchnąć stano­
wczo pretensyj, jakie teraz czescy pełnomo­
cnicy i ich przyjaciele rządowi stawiają, — 
Z  ty .h  wszystkich doniesień wypływałoby,

chodzi o to, aby kompromisem między
Beusttm  a Hohenwartem ocucić Czechów z 
ich Luty, burzę stronnictwa wiernokonstytu­
cyjnego trochę uśmierzyć, ministerjum przy- 
mieszaniem żywiołów łagodniejszych pozba­

wić zbyt wyzywającego stanowiska s tronn i­
czego, i tym sposobem, bez zrywania z Cze­
chami, użyć Rady państwa jako wyoe wicielki 
w kłopocie, a więc wszystko uczynić, byle 
wiernokonstytucyjni w Radzie państwa się 
pojawili. A więc nie bewmy się w optym i­
stów, ale też przy obecnym stanie rzeczy 
należy cokolwiek z naszego pesymizmu opu­
ścić.®

Podamy teraz po kolei telegram y, jakie 
z Wiednia d. 16. wysłano do pism czeskich:

„—  Z najlepszego źródła mogę zape­
wnić, źe akcja ugodowa ani na chwilę nie 
będzie zastanowioną lub przerwaną, i że od­
powiedź na adres za dwa a najdalej za trzy 
dni nastąpi. Cesarz nie otrzym ał ani jednego 
podania o dymisję.

—  M emorjał Beustowski m iał na cesa­
rzu sprawić silne wrażenie. Cesarz m iał pro­
sić p. Beusta, aby go w obecnem przesilan.u 
nie opuszczał. Dalej m iał cesarz polecić pe­
wnej pośredniczącej osobie, aby się odbyła 
wielka Rada koronna, k tóra ju tro  albo poju­
trze się odbędzie. Dzisiaj przybyli na wezwa­
nie Andrassy, Lonyay i Wenkheim; wezmą 
udział w walnej naradzie na k tó rą  wezwano 
także niektórych arcyksiążąt sprzyjających 
stronnictwu wiernokocstytucyjnemu.

— Pogłoska, jakoby na adres czeski nie 
m iała być daną odpowiedź, jest mylną , ale 
nie przyjdzie ona do Pragi na żaden sposób 
przed końcem tygodnia.

—  Między Beustem a Hohenwartem na­
stąpiło  zbliżenie. Zrobiono projekt, aby się 
Beust i Jńeczek  osobiście pojednali, ale m i­
mo 10 ustąpią podobno Jireczek i Schafle, a 
może i H abietinek.

— Między Scb&fflem a Hohenwartem nastą­
piło naprężenie stosunków. Poustąpieniu przy­
chylnych Czechom. członków rządu zostanie Ho­
henw art rzeczywistym ministrem prezydentem 
W tedy i Beust pozostanie. Nieprawdą jest, 
aby stanowisko Andrassego było zachwiane.

—  Cesarz przyjmował dzisiaj dwakroć
na długich posłuchaniach p. Sehmerlinga.
W edług ostatnich wiadomości uważają w 
Berlinie stanowisko Beusta za ponownie i 
zupełnie ubezpieczone.

—  Załatwienie kryzys ministerjalnej i 
odpowiedź na adres czeski odroczono do u- 
kończenia narad ministerjalnych.

O isterreichischer Journal otwarcie i w 
namiętny sposób podnosi, że cała ta  historja 
jest spraw ką Bism arka, który niechce dopu­
ścić do ugody, do wewnętrznego miru w 
A ustiji.

Z Pesztu telegrafują pod d. 16. do 
Wanderera: „Pod przewodnictwem Andras­
sego odbyła się dzisiaj narada ministrów w 
sprawach przedlitawskich. Uchwalono trzy ­
mać się i na przyszłość w rezerwie. W ia­
domość, jauoby Szecsen miał być następcą 
Beusta, jest zmyśloną. Szecsen stanowczo 
oświadczał nieraz w ostatnich czasach, że 
nie przyjmie żadnego urzędu. Popołudniu 
wyjeżdża A ndrasty do Wiednia.® —  W in­
nym zaś telegram ie Wanderera z Pesztu 
czytam y: „Dymisja Beusta nie wywoła ża- 
dnyeh zmian w m inisterjum  w ęgierskiem ; 
spodziewają się tu , że wkrótce będą mogli 
W ęgra powitać jako kanclerza państwa “

S ta ro  Ptesse  pisze dodatkowo pod d. 
16. bm.: „Dowiadujemy się, źe Andrassy do- 
P'er° w. południe tu taj przybędzie.
Wielka Rada ministrów, w któr ej wezmą u- 
dział ministrowie wspólni i obaj ministrowie 
prezydenci, odbędzie się wa środę. Dzisiaj 
konferowali z sobą trzej ministrowie wspól­
n i; Beust i Kuhn zgadzają się z sobą, Lc- 
nyay nie oświadcza się stauowczo.“

Wszystko to są doniesienia luźne, nie­
pewne, z których jednaL bardzo łatwo da Bię 
usprawiedliwić, że ostatecznie dos/łc do 
wszechstronnego pojednania, i t*k p. Beust 
jak  Jireczek, Schóffle i Habietiuek pozostaną 
na swych posadach. Najgodniejszera uwagi 
jest, że Węgrzy trzym ają się na uboczu, i 
źe o zachwianiu stanowiska p. Hohenwarta 
nigdzie niema i nie było mowy — a Co 
izecz główna, bo jem u cesarz poruczył dzie­
ło ugody, a więc i dzieło to nie jest i nie 
będzie na szwank narażone, dopoki on stoi 
u steru, choćby cały zresztą gabinet został 
zmieniony.

D. 15. wyjechali pp. p ra$ak i Szronu 
do P rag i na naradę z deklar intami czeskimi.

Z dokonanych już wyborów do Rady 
państwa okazuje się, ze wybrano 99 federa- 
listów a 49 centralistów (czeski jeszcze nie 
wybrał), tj." zabraknie federalistom pół posła 
do większości dwóch trzecich, i sami o sobie 
nie mogą stanowić kompletu. Po uzupełnie­
niu przez sejm czeski liczyłaby R ida pań­
stwa 139 federalistów p-zenw 63 centrali­
stów, tj. federaliści mieliby 5 głosów u„,d 
dwie trzecie, i stanowiliby w sobie komplet.

W niedzielę odbyło się w Wiedniu w 
kaplicy ratuszowej, na ten cel przez Radę 
miejską odstąpionej, pierwsze nabożeństwo 
starokatolików. Przedtem odprawił mszę ko- 
mendarjusz tej kaplicy, a odprawiwszy za­
brał z  sobą Najjśw. sakram ent z rozkazu 
uccybiskupa. Nabożeństwo starokatolickie 
odprawił ks. Anton z Penzing, całkiem we- 
dług ry tu a ła  rzymsko-katolickiego. (StarO- 
katolicy tem się tylko różnią od katoliaów, 
że me uznają logm atu nieomylności i w o- 
gole soboru watykań ikiego). Tenże ks. An­
ton miał w ponn d Ja łę k  w Bernie na S trzel­
nicy odczyt o ruchu starokatolickim

Zkad się w pewnem piśmie wzięły wia­
domości o dalszem trwaniu lokoszu na P o ­
graniczu, ni® możemy dociec. Ostatnie wia­

domości z Pesztu i Zagrzeb.a owszem dono­
szą: „Pokój w pułku Oguiińskim zupełn.o
przywrócony. W RakoWicy ogłoszono są :ly 
doraźne. Użyci do stłum ienia rokoszu żoł 
nierze z Pogranicza zachowali ^ię wzorowo. 
W Zagrzebiu aresztowano Antoniego Staicze- 
wicza, Milicza i Fabianiego (byłego burmi- 
stiza  Karlsztadu); ostatniego oddano ped 
sąd wojskowy (jako obywatela Pogranicza). 
Słychać, że do Pesztu powołano mężów zau­
fani? z Kreacji. Poniedziałkowa narada mi- 
nisterjalna dotyczyła i Ogranicza.®

Pragski korespondent K raju  w liście z 
d. 14. bm. podaje następujący plan Czechów, 
ręcząc za jego piaw dziw ość:

Sejm teraźniejszy czeski ograniezy czyn­
ność swoją do rzeczy najnaglejszych tylko, a 
nawet i te  jak  najprędzej załatwi. Naieży tu 
budżet krajowy, wybory do Wydziału k ra jo ­
wego i wybory do rajchstagu.

Do W ydziału krajowego postaw ńni są 
jako kandydaci: d r Siadkowsky, dr. Klau- 
dy, prof. Zeitham m er; trzy miejsca zacho­
wano dla wielkiej posiadłości (!), a dwa zo ­
staną oddane posłom niemieckiej narodowo­
ści z kurji miast i I zd nacaiowy h. Na k an ­
dydatów są postawieni dr. Volkelt i R ichter— 
jeżeli zaś i ci uznają za otosowne zrzec się 
tej godności, gdyż w ogóle z sejmn ustąpili, 
wejdą w ich miejsce zastępcy dr. Jerabek  i 
F larda.

Dalszy przebieg akcji zu-tał między rzą­
dem a c*eskiemi mężami zaufania następnie 
ułożony: —  Odpowiedź cesarska na ud-es, 
k tóra  ma uświadczyć o przychylnem przyję­
ciu propozycyj adresowych, zapewni sankcjo­
nowanie ustawy narodowościowej i ordynacji 
wyborczej według elaboratu sejm u, a  co do 
artykułów  fundamentalnych wskaże, źe ho 
ich załatw ienia kompetentnym jest rajchsrat, 
wezwie sejm czeski, — żeby doń wysłał swo­
ich reprezentantów. O rajchsracie i jego za­
daniu napiszę później — dziś zostanę przy 
czeskim sejmie.

Sejm czeski wybierze do rajchsratu z 
odponiedniem zastrzeżeniem 54 posłów, z 
nich przypada 39 stronnictwu prawnopolity­
cznemu, 15 stronnictwu wiernokonstytncyj- 
nemu. R ajchsrat ma przyjąć przedłożone mn 
przez rząd wnioski czeskiego sejmu, a °iaraz 
potem bętłzk zwołany sejm koronacyjny i to 
na podstewie nowej ordynacji wyborczej. — 
Temu sejmowi będą przedłożone artykuły  
fundamentalne, ustawa narodowościowa i or­
dynacji wyborczej, do konstytucyjnego zała­
twienia.

Ma być jednak zwołanym także dawniej­
szy stanowny sejm, lecz tylke w tym jedy­
nym celu, ażeby, jako uprawniony stróż cze­
skiego krajowego prawa, przeniósł swoje kon­
stytucyjne prawo reprezentacji tego króle­
stwa na nowy sejm koronacyjny; — a przez 
to będzie przywróconą nieprzerwainość kon­
stytucyjnego i historycznego prawa krajo­
wego.

Sejm koronacyjny nada prawne znacze­
nie ustawie narodowościowej, oraynacyjnej i 
artykułom  fundamentalnym, wypiacuje dy­
plom i iuauguralny, obmyili cały przebieg 
koronacji i zajmie się jej dokonaniem, i przyj­
mie przysięgę króla na integralność czeskiej 
korony w obrębie państwa austrjackiego.

Po sejmie.
Jak w chwili otwarcia sejmu, w ita­

jąc przybywających do grodu naszego 
posłów, staraliśmy się uwydatnić im gw ał­
towne kraju potrzeby, wyrazić jego imie­
niem żądania, domagając cię ich wypeł­
nienia, tak obecnie, gdy obrady s sjmu 
zamknięte, chcielibyśmy chociaż pobieżnie 
rozważyć zsumować prace dokonane.

Sesja ubiegła sejmu była nadzwy­
czaj krótka, a nawał był wielki spraw, 
których spiesznego załatwienia domagało 
się dobro kraju; chcąc przeto sprostać 
zadaniu, petodwie posłowie winni bylr roz­
winąć gorliwość i starać się bez przerwy 
unikać marnowania czasu. Gdybyśmy po­
wiedzieli, iż pod tym względem zrozu­
mieli oni swą powinność, stanęlibyśmy 
w sprzeczności z opinią kraju, powszech­
nie bowiem słyszanem było narzekanie 
na rozmyślne jakoby ociąganie się z za­
łatwieniem spn w ważnych, wreszcie na 
nieusprawiedliwione tracenie czasu. Wy- 
W y  do rozlicznych lomisji zajęły bar­
dzo znaczną część wyznaczonego sejmowi 
na obrady terminu, znużyły one samych 
posłów i dlatego też, gdy przys/ło ao 
wyboru delegacji, ograniczono się na prze- 
pisaniu wprost dawnej listy j>\j członków, 
nie zadano sobie trudu wprowadzenia 
nowych osób, oparto się nawet temu, 
jakkolwiek odświeżenie delegacji nowemi 
siłami, byłoby niewątpliwie korzystnem, 
Dalej myta i dodatki do podatków sta­
nowiły przeważnie przeimiot zajęć sejmu, 
gdy więc jeszcze posłowie przy drobnych 
sprawach bezpotrzebnie a częste i najnie- 
słuszniej, rozprawiali za wiele, to w* ko-

niccznem następstwie na sprawy najgłów­
niejsze pozostało zbyt mało czasu, aby 
je gruntownie zbadać i załatwić można 
było, Zaledwie więc tylko dotknięto się! 
spraw szkolnycn i szpitalnych, a z u sil-! 
ną forsą i tc w ostatniej chwili przepro­
wadzono projekt ustawy hipotecznej. Mó- 
wiemy z us:lu<i foidą, bo jest rzeczą pe­
wną, iż wszystkie kwestje najważniejszej 
apycLęno z porządku dziennego, ▼ tnw»- 
sce ich stawiono drobiazgowe - sprawy i 
temu też zawdzięczyć należy, iż wiele 
wniosków Dardzo ważnych pozostało w 
tece sekretarza p. marszałka. W  obecnej 
sesji sejmowej wiele, i to nawet nieaa- 
przeczeme pożytecznych wniosków złożono 
u laski marszałkowskiej, lecz to świadczy 
tylko O potrzebach różnorodnych kiaju, 
za które, gdy nie zostały załatwiony, 
kraj sejm winić ma prawo.

Tymczasowość, w jaką nas oddewna 
prowadzony proces, ie  tak go nazwiemy, 
państwowy, uposażył, sprowadza szkodliwe 
następstwa dla wewnętrznego ukunsolido- 
wania się Galicji, Widzieliśmy w sejmie stałe 
usiłowanie odroezenia wszystkich spraw wa- 
żuiejSfyeh aż du ćhwiii rozwiązania się owego i 
procosa, starano Się nawet wstrzymać' 
załntwio^ia wielu spraw, które sonie-; 
czność Wprowadziła już na porządek dzien­
ny. Słowem nieznana namf wcale przy­
szłość, krępowała naglące prace teraźniej­
szości. Wiola pi nów posłów, nie wcho­
dzimy dia jtkicłr .powodów, chciało za- 
strój wewnętrzny spowodować; nie chcieli 
oni pojąć, 'iż jakiekolwrek kształty przyj­
mie A ustrja,'G alicji zaniedbywać się w 
pracy wewnętrznej- gdy czas jest sprzy- 
jający, nie wólno, bo właśnie postęj w 
tej pracy nada nam siły, które obawzą 
nar możnością zajęcia po&ycji najpomyśl­
niejszej przy nowem kształtowaniu się 
Amtrji

Na zewnątrz tylko solidarne trzyma- 
juu.auj" się, walka w zwartym gzeregn 
prowadzona, jest owocną, j»st konieczno­
ścią nakazaną patrjotyzmeńi —  w we­
wnętrznych jednak pracach kraju rozma­
itość pogiądow u współpracowników do­
brej woli rozmnaża siły  twórcze, posłu­
guje do rozważnego spraw załatwienia. 
Dla tego też ta okoliczność, iż w sejmie 
obecnym zużyły się dotychczasowo powagi, 
a z nimi i rozpadły się grupujące nę 
około nich stronnictwa, nie jest godną 
aprobaty. Brak kółek sformowanych dla 
obrony pewnych zatad, jest prawdopodo­
bnie powodem, iż początek sesji zbyt 
jest jałowym. Potrzebę też zgrupowania 
się w ostatniej chwili uznało kilkudzie­
sięciu posłów, którzy przybrali nazwę 
,,kora wewnętrznej pracy" chcąf z góry 
tą nazwą uwidocznić, i i  walce na te- 
wuątrz stanowić oni będą jeden obóz, ż 
kolcgam przeciwnych opinji Koło to nie 
miało czosu na dostateczni porozumiemb 
się co do zasad, praca teł jflgo aię jest 
widoczną. Podobno jednak załatwienie 
kilku: ważniejszych spraw na ostataiem  
posiedzenia, jedynie zawdz.nczamy uparte­
mu żądaniu tego koła.

Ó le sądząc z uchwal, nie możemy 
dopatrzeć się zbytku gorliwości sejmu, 
o tyle też nie w.dzielismy go u znacznej 
częaci posłów. Wielu z nieb, jak już 
wczoraj, zauważyliśmy, często opuszczało 
posiedzenia sejmowe, a najpilniejsi przy­
słuchiwaniu się obrad, jakko lw iek  pojęcie 
ich najmniej było im dostęp nem, byli 
włościanie. Małe zaiateresowan*e się słu ­
żbą poselską u wielu z posłów z inteli­
gencji, było w.docznen; nawet z głoso­
wania. J6Żeli mazszałek zawezwał do 
podnoszenia ręki ca znai wyrażenia 
swego głosu, to jeszcze zadawali sobie 
oni ten trud, do wstawania jednah mniej 
już byli pocnopm. Czyż tym panom 
nie byłoby wygodniej pozostać w domu, 
a mandaty złożyć w inne ręce?

Pisząc o aesjf ubiegłej mamy j e ­
szcze obowiązek zaznaczyć, —- cośmy
wreszcie w właściwym czasie d o p e łn ili__
stanowcze zbliżenie się do większości 
sejmowej wydatniejszego znaczenia posłów  
ruskich, a l i a s c o  kliki pp. Szuszkie­
wicza i Pnwlikowa, przed którą w po­
niedziałkowym numerze naszej „Gazety"  
przestrzega swych braci włościan, poseł 
Szott pr7,ez nią chwilowo opętany.

Korespondencje Gazety Narodowej.

Paryż d. 12. października.
(R . W .) Każdego niezawodnie uderza, źe 

ogol francuski obojętnie spogląda na ruch re ­
ligijny w Niemczech; źe z wyjątk.em  n iektó­
rych dzienników, oświadczających si;, za albo 
przeciw temu ruchowi, n ik t czynnego udzia­
łu  w mm nie przyjmuje, Wymowny głos O. 
H yacynta nikogo tu  nie poruszył, ani jedne­
go Ewolennika mającego jakieś znaczenie, 
nie pow ołał pod sztandar starokatolików .

Dl* patrzących zdaleka na społeczeństwo 
francuskie, spokój ten może służyć za dowód 
przyv iązania do 3tolicy apostolskiej i bezwa­
runkowego poddania się wyrokom soboru wa­
tykańskiego T ak  atoli nie jest. Co do du- 
cnowieńslwa francuskiego nie ulega wątpli­
wości, źe wszyscy nawet najgorliwsi przeci­
wnicy dogmatu nieomylności, poddali się bez­
warunkowo takowemu. Do liczby tych nale­
ża ł ś. p. Darboy, arcybiskup paryski, a na­
ieży biskup Doupanloup, a ostatecznie biskup 
M aret, dzieann wydziału teologicznego w Sor­
bonie. Dwaj pieiW8i nie powstawali przeciw 
samemu dogmatowi, ale głównie wsaazywali 
na nibwezesność i  złe sku tk i, jakie mogą z 
ogłoszenia tego dogmatu nastąpić. Bisk. zaś 
Mt-ret przeciwnie: napisał dwa duże tomy z 
dodatkiem , w których przechodząc kolejno 
w .ę i po v iek‘i  dnieje kościelne dowudził, że 
pewnik osobistej nieomylności papieża nigdy 
nie był uznanym w kościele. N astręcza się 
więc pytanie, jak  należy uważać poddanie 
się bis. M aret’a ogłoszonemu pewnikowi nie- 
omyiuości? Nięwątpjiw .e, ze  dopokąd biskup 
M aciąt.anih^żósi drugiego a r  da zbijającego 
to, co napisał w pierwszem, poddanie się je­
go wytokow: soboru watyńskiego uważać bę­
dą, tylko jako zewnętrzne, pozorne i nijako 
przymuszone. To samo mcźnajsąiizić o 36 in ­
nych biskupach francuskich, którzy należeli 
do znanej wszystkim mniejszości soboru. Za 
biskupami idzie niższe duchowieństwo. 
Tak więc pannje zupełn* jedność i zgeda 
pomiędzy duchowieństwem francuskiem. Z tej 
więc strony nie grozi kościołowi źadm. burza-

Go się zdś tyczy społeczeństwa kato­
lickiego we Francjji, przem agr w nim oboję­
tność re’igijna do najwyższego stopnia posu- 
ńięia. Mało k to  we Francji, szczególniej z 
mężczyzn spełnia obowiązki religijne. N ale­
żą do rengii katolickiej dlatego tylko, źe się 
w niej nrofiaili, Ur g-uucie atoli duszy w nic 
a ir  wierzą, są tak zwanemi wolnoaayślcami 
(libi<3 >bnbeeur). Tego rodzaju wyznawców k a ­
tolickich nie obenodzi ruch starokatolicki 
dlatego, że zgoła nic u e chcą wiedzieć o ża­
dnej religji Jeśh  cos czynią dla religii, to 
tyko albo w skutek zwyczaju nalegania m a­
tek, żon lub sióstr, lub też w widokacł oso­
bistych korzyści albo bogatego ożenienia się. 
W iary żywej,wiary z przekonania nie ma w 
społecuoństw fc francuzkiem  Dlatego można 
by< pewnym, że ruch religijny w Niemczech 
nie wywoła tu  żadnego współdziałania. W pływ 
jego ograaicza się do kilku artykułów  dzien­
nikarskich. Jednym jeszcze powodem, dlacze­
go ruch niemiecki nie odbija się wi Francji, 
jest to, że wychoazi z Niemiec, tak  słusznie 
tu  znienawidzonych.

Wiadomo wam, że wybory do Rad de­
partam entalnych dokonane zostały dnia 8. 
października w całej Francji z wyjątkiem 
Earyia. Wczoraj nadeszły pierwsze wiadomo­
ści o skutku  takowych. Z nich okazuje się, 
źe wali a była zaciętą, ożywioną, źe odbędzie 
się wiele wyborów powtórnych, które są na- 
ź i acsone as dzień 15. października. Najzu­
pełniejszą klęskę ponijbftli bonapa-tyści. Z wy- 
<jjuuieji»zyeh imion zaledwie kilku, pomiędzy 
nim ks • ’,< Napoleon na Korsyce zustał wy­
brany. Książę d ’ Aum ale wybrany w depar­
tamencie Oize, gdzie jest właścicielem wiel­
kiej posiadłości.

R epublikanie są, bardzo zadowolnieni z 
dukonanych wyborów, a to tem oardziej, źe 
wiadomem było, .z  w razie zwycięztwa, mo­
narchiści zamierzali wytworzyć senat i jemu 
powierzyć kierunek spraw krajowych, rozu­
mie się pod przewodnictwem jednego z pre­
tendentów do tronu.

Każde wybory coraz mocniej przekony­
wają, że większość Francuzów zamyśla stale 
trzymać formy rządu republikańskiego. 
Większe m iasta beżu aiunkowo wybruły re ­
publikanów, i to nawet radykalnych.

Smiei Lam brechta, m inistra spraw we­
wnętrznych, jest wielką s tra tą  dla obecnego 
rządu. Lam brccht bowiem posiadał wpływ i 
znaczę ca w Izbie. Jego wysokie zalety i 
zdolności wywołały ogólny żal po nim. J e ­
den tylko dz.ennik L a  Consiitution ośmielił 
się nieprzychylnie o nim wyrazić; był też 
surowo zgromiony przez tutejszą prasę. P o ­
grzeb odbył się w W ersalu, a zwłoki p rze­
wieziono do grób? rodzinnego w okolicy 
Douai, Następcą Lam brechta zostanie albo 
Lefranc, republikanin, albo Kaz. Perrier, or- 
leanista, a może obaj wejdą do ministerjum.

Thiers nieustannie pracuje z jenerałem  
Ghanzy nad norganizowaniem armii i nowem 
systemem obrony. Uderza to wszystkich, że 
owe narady odbywają się nie z ministrem 
wojny

U kazuje się w Paryżu mnóstwo pisemek, 
w których różni jenerałowie usprawiedliwiają 
swe sacnowanie się . podczas ostatniej wojny. 
W ich ślady wstępując, usprawiedliwiają się 
dyplomaci W  tych dniach Benedetti, były 
poseł cesarski w Berlinie, wydał swe kore­
spondencje. Z nich pokazuje się, że rząd ce­
sarski zwodził opinię publiczną, źe scena nie-



prayjęcia posła francuzkiego była zmyśloną, 
że postępowanie króla pruskiego nie było 
wcale gwałtownem i obraźającem . W ido- 
cznem jest także z tej korespondencji, ie  
Napoleon wierzył w szczerość obietnic Bis- 
m arka, k tóry  go do końca łudził możliwo­
ścią zajęcia i przyłączenia do F rancji L u­
ksem burga, Belgii i k ilku m iast nad Renem. 
Obietnice te  uśpiły czujność rządu  cesarskie­
go tak  dalece, źe od roku 1868 nie zapro­
wadzono żadnych ulepszeń w arm ii, owszem 
od tej epoki datuje się zupełne rozprzężenie 
takowej.

W  tych dniach dziennik l'O rdre  ogłosił 
list cesarzowej E ugenji pisany w czasie woj­
ny do eara moskiewskiego z błaganiem  wy­
stosowany do tyrana Polski o wsparcie i po­
moc dla Francji. Tak więc cesarstwo podo­
bnie jak  republika, wyciągało napróźno rękę 
do północnego despoty, który wspomagał 
P rusy, powstrzymując A ustrję od udziału w 
wojnie.

Zawiązana komisja pod przewodnictwem 
m arszałka Baraguey d’H illier, ma sądzić tych 
wszystkich dowódzców, którzy podpisywali

W  ten tylko bowiem sposób nietylko 
przydzielanie i wydzielanie gruntów  z jednej 
posiadłości do drugiej, stanie się pod wzglę­
dem hipotecznym rzeczą ła tw ą, lecz co wię­
cej umożliwi przeprowadzenie komasacji, bo 
nad wszystkiemi bez różnicy gruntam i w pe­
wnym obrębie jedna tylko stać będzie zwierz­
chność hipoteczna.

Komisja je s t wreszcie za założeniem  
ksiąg gruntowych w sieazibach sądów Kole­
gialnych pod dozorem i zarządem  zwierz­
chności hipotecznych przy tychże sądach, i 
m iała przytem  to na względzie, aby księgi 
w razie pomnożenia sądów kolegialnych z 
łatwością rozdzielone i przeniesione być mo­
gły do nowych sądów.

Nie mogła ona pogodzić się z myślą 
tak rządu, jak  W ydziału krajowego, aby księ­
gi, założyć się mające, zostawały pod dozo­
rem i zarządem sądów powiatowych pojedyn­
czych, bo siły jednego człowieka nie wydo- 
ła ją  tej pracy olbrzymiej, jakaby wówczas 
spadła na sędziego powiatowego, gdyby do 
czynności < zisiejszych przybyły mu czynno 
ści w sprawach hipotecznych, k tó re  będą# ! I UinA

bywają się pozornie dla zwyczaju, dotąd bo 
wiem nikogo z kapitulantów  nie pociągnęły 
do odpowiedzialności.

D. 10. października odbył się w koście­
le St. Pierre de Chaillot ślub panny W alew­
skiej E lizy, córki znanego m inistra cesar­
skiego. W yszła ona za pana Bourąueney, 
którego ojciec był ambasadorem w Rzymie i 
Konstantynopolu. W dzień ślubu, papież 
przysłał telegrafem błogosławieństwo apo­
stolskie nowożeńcom ,] a nuncjusz papierki 
Ch'gi miał mszę i dawał ślub. W mowie 
swej wychwalał zasługi ojca paua młodego, 
k tóry  dziś nie żyje i przypomniał, źe będą« 
posłem w Rzymie oddał wielkie usługi sto ­
licy św. Wszystkie znakomitości z czasów 
cesarstwa obecne były przy tym obrzędzie 
jako to : ks. Persigny, M agne, Canrobert, 
ks. Poniatowski, bracia W alewscy i jak iś 
moskal Szuwałów itp.

K rążą pogłoski, źe książę W ład. Czar- 
toryjski zamierza otworzyć szkołę monpar- 
naską, w co my, znając usposobienie księcia, 
nie wierzymy.

wszysitticu UUWUUŁLUnr J aLWL^j ^ --- 1---v -----  ---  __ ____
kapitulacje. W szystkie tego rodzaju sądy od- bardzo liczne z powodu mnogości ciał hipo-

v " tecznych dla mniejszych posiadłości. Tam zaś
gdzie siły uie wydołają z powodu fizycznej 
niemożliwości, o odpowiedzialności mowy być 
nie może. Księgi gruntowe muszą zostawać 
pod dozorem takich organów, k tóreby da­
wały dostateczną gw arancję pod względem 
ich wiarogodności.

Takim organem jest projektowana przez 
komisję zwierzchność hipoteczna przy sądzie 
Kolegialnym, a zwierzchność ta  może być a l­
bo oddzielnym urzędem hipotecznym, albo też 
W ydziałem sądu kolegialnego, zajmującym się 
wyłącznie sprawami hipotecznemi.

W ytknąwszy zasadnicze różnice między 
obydwoma projektam i, komisja wskazała tem- 
samem zasady, na których zbudowała swój 
projekt,

Pomimo jednak zasadniczych różnic w 
zapatrzwaniu się na instytucję ksiąg h ipote­
cznych, komisja przyswoiła sobie z projektu 
W ydziału krajowego wiele ceunych przepisów.

W projekcie W ydziału krajowego jest 
postanowienie, źe koszta założenia ksiąg g run­
towych ponosi państw o; w projekcie komisji 
nie ma o tem żadnej wzmianki. Zdawało się 
bowiem komisji być rzeczą niewłaściwą wcią­
gać w ustawę krajow ą przepis, który się sam 
przez się rozumie, a mogłoby to  dać powód 
do wniosku, źe sejm nasz wdziera się w za-

Rozpoczęto o godzinie 5  min. 20. k.re4s finf “ ?ówv P ^ t w a ,  i nak łada państwu
vr :  • , ■ ciężar, któryby kraj podnieść powinien. Obo-
Następuje z porządku dziennego ^p a  o- wiązek państwa do ponoszenia tych kosztów

zdanie komisji hipotecznej w przedmiocie za- j  niewątpliw£  z obowiązkJUi jak i ma
prowadzenia ksiąg gruntowych w kraju  na- . .r /o :    „ oio.
szym.

Sprawozdawca, p. Rydzowski, referuje.
Uchwałą z dnia 15. września br. p rze­

kazał Wysoki sejm projekt W ydziału krajo­
wego do ustawy o księgach gruntowych, o 
tabulach miejskich i tabuli krajowej do zda­
nia sprawy komisji, ad hoc ustanowionej.

Komisja ta  składa Wysokiemu sejmowi 
owoc swej pracy w załączonym tu  nowym 
projekcie do ustawy o zaprowadzeniu ksiąg 
gruntowych w naszym kra ju . M usiała ona 
wypracować p ro jek t nowy, albowiem projekt 
W ydziału krajowego datuje się z tej jeszcze 
epoki, kiedy nie była jeszcze uchwaloną w 
Radzie państwa ustaw a powszechna z dnia 
25. lipca 1871. N. 95 D. P. P . o księgach

25. Posiedzenie sejmowe.

państwu wolno jest zwolnić się nawet od o- 
bowiązku zaprowadzenia tej koniecznej insty­
tucji sądowniczej, w razie, gdyby kraj tych 
kosztów ponieść nie mógł. K raj nasz nie 
byłby obowiązany do ponoszenia tych kosz­
tów nawet wtenczas, gdyby m iał władzę o r­
ganizowania całego sądownictwa, bo i w ten­
czas wyręczałby on tylko w tej mierze pań­
stwo, a państwo musiałoby m u albo wydzie­
lić na to odpowiednią kwotę z funduszów o- 
gółnych swoich, albo też kraj, ściągając po­
datki na swój fundusz, wypłacałby państwu 
na resztę ogólnych potrzeb tak ą  kwotę, j a ­
ką  by opłacać się zobowiązał po uwzględnie­
niu potrzeb sądownictwa.

Rezolucją domagamy się pewnej odrę­
bności dla naszego kraju, a przecież rząd 
sam nigdy niemógłby tw ierdzić, źe uzyska­
wszy te  odrębność, kraj nasz będzie musiał 
i podatkować na ogólny fundusz państw a i 
oprócz tego utrzymywać odrębność adm ini­
stracyjną własnym kosztem bez żalnego z 
skarbu państwa uposażenia.

Tak samo ma się rzecz z zaprowadze­
niem ksiąg publicznych. Ustawodawstwo co 
do wewnętrznej ich formy byłoby w razie  
gdyby koszta ich założenia miały spaść na> 
kraj, nie zwolnieniem z więzów, w które 
zakuła nas Rada państwa, ale jednym cięża­
rem więcej i to tak  wielkim , iżby go nie- 
zrównoważyła wolność natu zostawioua wy­
powiedzenia zd an ia , z ilu -*nbryk składać 
si£ mają księgi gruntowe w naszym k ra ju .

Spodziewać się więc należy, źe z tego 
powodu między rządem a kraiera naszym 
żadnego nje będzie nieporozumieniu. Gdyby 
jednak mimo to rząd uchylał się w ja k im ­
kolwiek względzie od ponoszenia rzeczonych 
kosztów, to w każdym razie ni epo winien się 
ociągać z przedłożeniem nstawy naszej do 
sankcji. Najjaśniejszego Pana właśnie z tego 
powodu, że ustawa w tyj mierze nic nie 
stanowi.

I  to był powód, dla którego komisja w 
ustawie samej o koszta-h założenia ksiąg 
gruntowych żadnej nie uczyniła wzmianki.

Komisja hipoteczna w nosi:
Wysoki sejm raczy wedtng przedłożone­

go sobie projektu uchwalić ustawę zaprowa­
dzającą księgi gruntowe w królestwach G a ­
licji i Lodomerji wraz z Wielkiem księstwem 
Krakowskiem.

Przy rozprawie ogólnej nać projektem  
zabiera najpierw głos dr. Kamiński za pro­
jektem

projektu. Dotąd sądy obwodowe muszą się j sji i pewność, źe krajowi krzywdy nie wy- 
dopiero odnosić do sądu krajowego we Lwo- 1—  -
wie o wykonanie swych uchwał tabularnych.
Ta sprawia wielką przewłokę. Prócz tego 
rozdzielenie tabuli lwowskiej jest bardzo po- 
trzebnem  w iuteresie mniejszych i większych 
posiadłości. K ontrakty kupna— sprzedaży, za­
warte bywają najczęściej w miejscu, —  strony 
więc mając w bliskości tabulę, łatw iej się i 
prędzej porozumią. Dotąd muszą się odnosić 
do Lwowa. Komisja uczyniła bardzo słusznie 
nie oddając całej juryzdykcji sądom zwykłym.
Tym sposobem bowiem sprawy by się prze­
wlekały, gdyż sądy te są obarczone wielką 
ilością spraw. Go do rubryk również o wiele 
jest korzystniejszym projekt komisji , gdyż 
Wydział krajowy projektował nadto wielką 
ilość rubryk.

P. W e s o ł o w s k i .  P. K abat powiada, 
że księgi tabuli krajowej są złe, i żąda żeby 
były zreformowane, a w szczególności co do 
stanu czynnego obawia się tylko, że przez 
to sprawa wprowadzenia ksiąg gruntowych 
poszłaby w odwlokę. Przytacza on rozmaite 
trudności przy przepisywaniu ja k  n .p .  język 
łaciński, źe trzeba da przepisania wiadomo­
ści fachowych. J a  tych truduości nie widzę, 
jeżeli dotychczasowe przepisywacze nie wy­
starczą, to można będzie nająć jeszcze 50 a 
znajdziemy jeszcze umiejących po łacinie — 
i sprawa się ukończy. Przyznaję p. K ab a to ­
wi, że księgi te są źle prowadzone, źe nie 
przedstawiają jasnego obrazu majętności, że 
trzeba je koniecznie zreformować, lecz w ła­
śnie dlatego ja  chce jak  najprędzej reformy 
i podziału tabuli. Wprawdz.ie urzędnicy tabu ­
larni nie zgadzają się z tein, lecz im się dzi­
wić nie można, albowiem oni się już w to 
wżyli, skostnieli, i nie pojmują, aby można 
jak ąś  reformę wprowadzić. Najwięcej trudno 
ści może spowodować sprawdzenie geome­
tryczne stanu posiadania, i to zapewne dużo 
czasu zabierze, ale nie przepisywanie ksiąg.
Zresztą księgi dokumentów nie będą przepi­
sywane, one mogą sobie pozostać tu ta j, bo 
one nie są tak  potrzebne jak  księgi własno­
ści. Co do odpisów stanu biernego, to nie 
trzeba będzie pozycyj ekstabulowanych odpi­
sywać, lecz tylko pozycje rzeczywiście ciężą­
ce, w skutek czego praca o wiele się zmniej­
szy. Skoro dziś nie ma różnicy mię­
dzy posiadłościami włościańskiemu a domini- 
kalnymi, więc powinne też one być w jednych 
księgach zawarte. Z tych powodów jestem  
za wnioskiem komisji.

P . K o w a l s k i  poucza posłów włościań-
Z uwagi, ż e ju ź o d la t lO  kra j domaga się I gkich o potrzebie wprowadzenia ksiąg grun

każde państwo, co do zaprowadzenia u sie­
bie takich instytucyj, któreby umożliwiły o- 
bywatelom dochodzenie i ubezpieczeuie praw 
prywatnych. Obowiązkiem więc jego jako 
państwa jes t, zorganizować sądy, no tarjat, 
adw okaturę itd., & więc i urzędy hipoteczne, 
które wchodzą u nas dotąd w skład sądo­
wnictwa.

To też kosztem państwa a nie krajów 
szczególnych, pozaprowadzano księgi hipote­
czne w innych krajach koronnych, a u nas 
w wieku zeszłym tabulę krajową, a nie k ra ju  
naszego je s t winą, źe księgi gruntowe dla 
wszystkich posiadłości dotychczas u nas za­
prowadzone nie zostały, pomimo, że państwo, 
dbałe zawsze o dochody skarbowe, wybierało 
i wybiera ciągle zbyt uciążliwe opłaty od

eruntowych dla wszystkich krajów w Radzie przeniesienia własności, tak  z powodu aktów 
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państwa reprezentowanych, ustawa, m ająca 
na celu uregulowanie praw a hipotecznego 
m aterjalnego, tudzież ustaw a z tej samej d a ­
ty  ur. 96. D. F . P . o postępowaniu sądowem 
w razie założenia, uzupełnienia, restytuow a­
nia lnb przeistoczenia ksiąg gruntowych lub 
górniczych w celu sprawdzenia wpisów hipo­
tecznych.

Obiedwie te ustawy ogłoszono na dniu 
15. sierpnia br. i obowiązywać one będą do­
piero od 15. lutego 1872. Jeżeli ani W ydział 
krajowy nie m ógł uwzględniać ustaw , k tóre  
nie istniały jeszcze wcale wtedy, kiedy swój 
projekt układał —  to komisji było obowią- 
skiem trzym ać się tych przepisów i ram , ja ­
kie oue wskazywały, a skutkiem  tego oka­
zała  się potrzeba wypracowania projektu in­
nego.

U staw a o postępowaniu sądowem w ra­
zie założenia nowych lub przemiany dawnych 
ksiąg publicznych na nowe, a mianowicie a
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między źyjącemi, jak  w skutek śmierci oby 
wateli.

Państw o, pobierając te  dochody od 
wszelkich aktów, ważnych czy nieważnych, 
powinno było już dawno podać opłacającym 
owe należytości sposobność, ustalenia tej o- 
płacanej własności za pomocą instytucji ksiąg 
gruntowych w naszym kraju , bo w jego ty l­
ko ręku spoczywała i spoczywa dotąd admi­
nistracja sądownicza, k tóra  się rozciąga na 
wszystkie bez różnicy kraje.

Ustawy zasadnicze nie zmieniły rzeczy- 
Ustaw a zasadnicza z d. 21. grudnia 1867 
zmieniająca ustawę o reprezentacji państw a 
z d. 26. lutego 1861 stanowi w § .1 1 . wy­
raźnie, iż do zakresu Rady państw a należą 
wszystkie te  sprawy, które się odnoszą do 
praw, obowiązków i interesów wszystkim w 
Radzie państwa reprezentowanym królestwom 
i krajom wspólnych, a z tego wynika, że 
wszelkie koszta z terni wspólnemi połączone

od nas zaprowadzenia ksiąg gruntowych, z 
uwagi, że te księgi dla ustalenia posiadania, 
bezpieczeństwa własności, kredytu, komasa­
cji gruntów są niezbędnemi, —  z uwagi, źe 
te  księgi dla włościańskich posiadaczy, wy­
kluczonych dotąd od kredytu publicznego, są 
ekonomiczno-społecznej doniosłości, kwestją 
egzystencji, —  z uwagi, źe przy kompetencji 
teraźniejszych ządów kolegialnych dla spraw 
rzeczonych, decentralizacja tabuli krajowej 
jest tylko dalszą loiczuą kouieczuością docho­
dzenia praw, odnoszących się do hipoteki, — 
z uwagi, że możliwe usterki i niedokładno­
ści przy najbliższej kadencji mogą być usu­
nięte, —  z uwagi dalszej, że winien sejm so 
bie samemu i krajowi, aby oczekiwaniom 
kraju uchwaleniem choć jednej ustawy wię 
kszej doniosłości zadość uczynił, — z uwa­
gi na koniec, że projekt ten przechodził roz­
liczne ankietowe i komisyjne badania, i u ło ­
żony jest na wzór uznanych za najlepsae u- 
staw, —  z uwagi na to wszystko, zapowia­
dam po wyczerpaniu dyskusji jeneralnej wnio­
sek o przyjęcie tego projektu do ustawy en 
bloc. (O klaski.)

P . K a b a t .  Wiem bardzo dobrze, i i  za­
bieram głos w sprawie poniekąd już przesą­
dzonej. Jeżeli jednakowoż miinoto nie waham 
się wypowiedzieć moje zdanie, przeciwne wnio­
skowi komisji, to czynię to ze względuna wa­
żność sprawy i na następstwa, na jak ie  przez 
przyjęcie się jej narażamy. Mamy przed sobą 
dwa projekta, jeden wypracowany przez ko 
misją ankietową, przedłożony przez W ydział 
krajowy, drugi wypracowany przez komisję

towych. (Podamy ten wywód w „Tygodniku 
Niedzielnym;.

Następnie zwraca się do argumentów p. 
K abata. P. K aoat zgadza się z tem, że pro­
wadzenie dzisiejsze ksiąg tabularnych jest 
niedostateczne, ale niechcę decentralizacji ta ­
buli, a zarazem niechcę połączenia posiadło­
ści większych i mniejszych w jednych księ­
gach. Niech mi dzisiaj który z jurystów  od­
powie definicję tabuli krajowej, a w dalszem 
następstwie niech mi da definicję, co są wię­
ksze posiadłości a co mniejsze? niech mi po­
da granicę, gdzie się kończą posiadłości wię­
ksze, a zaczynają się mniejsze. Tego nik t 
mi powiedzieć nie może. Zwróćcie panowie 
uwagę na wypadek jeżeli dobra większe 
częściami zostaną sprzedawane, one dojdą do 
tego, że będą mniejszemi posiadłościami, a 
mimo to będą ciągle figurowały w to buli 
krajowej. Jakżeż będzie w ten czas wyglą­
dała ta  tabula. Zarzuci mi może p. Kabat, 
że trudności będą przy zaciąganiu pożyczki 
przez większych właścicieli, albowiem prawo 
pierwszeństwa trudno będzie uwidocznić w 
kilku księgach. Ja  w tem trudności nie wi­
dzę, albowiem ustawa z 25 lijica 1871 nr. 
dz. pr. pań. ułatw ia to wielce i jeżeli p. Ka 
bat tam zaglądnie, to się naocznie przeko 
nać może. P. K abat widzi pewne trudności 
w połączeniu dóbr większych i mniejszych w 
jednych księgach. Ja  owszem widząc trudno­
ści w zakładaniu ksiąg gruntowych, gdyby 
osobno je zakładano, albowiem każda p ra ­
wie posiadłość mniejsza graniczy z większą, 
jak  trudno byłoby opisywać granice, gdyby
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prowadzenia ksiąg gruntowych i hipotecznych 
i do zreformowania tabuli krajowej.
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zakładaniu ksiąg  nowych w^miejsce^dawnyc^, jycb tedy spraw wspólnych zalicza ten' ■ ■ * • >  Ł.-------1-------- --na podstawie ustawy krajowej, odbędzie się i -
zarazem  regulacja ciężarów przestarzałych w I Pa(aSfaf  pod lit. k. ustawodawstwo karne,
dawnych księgach, nienależnie już figurują- I P°hcyjno-karne i cywilne, z wyjątkiem jedy-
cych —  czyli innemi słowy, że z zakłada­
niem ksiąg  nowych połączona będzie zara- I — ■*{’ ,*•------------------—  —
zem reform a stanu biernego ksiąg  dawnych, j  P*-26"™10^ ,  k tóre na mocy statutów  krajo-
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Gdy jednak projekt W ydziału i ô tem  m^ w kraj 0WyCb naieźą — dalej ustawodaw-
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nic nie wspomina, lecz przeciwnie zamierza 
tylko uzupełnić tabulę  krajow ą lwowską, 
przydając jej księgom Dział I. przez opisa­
nie nieruchomości i wyszczególnienie jej sk ła ­
dowych części, a stan  bierny pozostawia nie­
tkniętym , przeto i z tego powodu komisja 
nie m ogła iść za jego projektem .

Kwestja komasacji gruntów, gdzieindziej 
już załatw iona, a u nas ciągle jeszcze nie­
tkn ięta , jest dla ekonomii kraju  niezmiernie 
ważną, a wolność dzielenia gruntów  tak  
niniejszych jak większych posiadłości, jest 
pierwszym i wielkim do tego celu krokiem .

Komisja, mając tę kw estję na oku, nie 
mogła układać projektu, któryby w przepro­
wadzeniu komasacji za niast być ułatwieniem 
był jej utrudnieniem ; nie mogła przeto u- 
święcać księgam i hipotecznemi nadal różnicy 
między gruntam i dominikalnemi a rustykal- 
nemi, której już  niema, i tworzyć księgi g run­
towe tylko dla posiadłości miejskich i wiej­
skich, a pozostawić nadal tabulę krajową 
lwowską, jako urząd hipoteczny dla wszy­
stkich posiadłości większych, niegdyś domi- 
nikalnem i zwanych.

Komisja była zdania, że przy każdym  
sądzie kolegialnym należy utworzyć księgi 
hipoteczne jednej kategorji, któreby obejmo­
wały wszystkie nieruchomości w obrębie k a ­
żdego w szczególności sądu kolegialnego po­
łożone bez względu, czy te nieruchomości 
są  posiadłością większą czy też m niejszą.

Na jedną jeszsze dobrą stronę podziału 
muszę zwrócić uwagę. Jest nią to, źe przy 
zakładaniu nowych ksiąg  tabula bardzo się 
oczyści. Dzisiaj tam mnóstwo różnych rzeczy 
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stwo co do prawa handlowego i wexlowego, 
prawa morskiego, górniczego i lennego.

W yjątek co do wewnętrznego urządzenia 
ksiąg publicznych w ustępie powyższym u- 
czyniony nietyka bynajmniej ustawodawstwa 
co do m aterjalnego prawa o księgach grun­
towych, lecz odnosi się tylko do formy, jak 
te  księgi ten lub ów kraj urządzone inieć 
chce. To znaczy: państwo chcąc zaprowa­
dzać z obowiązku swego w którymkolwiek 
kraju księgi publiczne, nie może pominąć 
jego sejmu, by go nie zapytać, ja k  te  księgi 
wewnątrz wyglądać m ają, a dowiedziawszy 
się o tem powinno, zakładając księgi, trz y ­
mać się ustawy sejmowej w tej mierze wy­
danej, nie może jednak kosztów ich założe­
nia spychać na k raj, bo księgi te zostawać 
będą pod zarządem władz sądowniczych, 
k tóre organizuje państwo a nie k ra j, stano­
wić będą instytucją wchodzącą w skład or­
ganizmu ogólnego sądownictwa cywilnego, w 
czeai k ra j nasz żadnego jak dotąd nie ma 
udziału, i  będą nowem a obfitem źródłem 
dochodów stemplowych i innych należytości, 
k tóre do kasy państwa a ijie do kasy k ra ju  
wpływać będą-

W yjątek  przeto w ustawodawstwie co 
do wewnętrznego urządzepia ksiąg  publicz­
nych na rzecz krajowych sejmów uczyniony, 
nie może mieć tego znaczenia, iżby kraj m u­
siał je sam zakładać lub ponosić koszta ich 
założenia; inaczej przjpuścićby należało, że

Podzielam w zupełności zdanie komisji 
hipotecznej, że powinne u nas być zaprowadzone 
księgi hipoteczne, jednolite, co do wszystkich, 
bez różnicy nieruchomości, uznając potrzebę 
zaprowadzenia ksiąg hipotecznych dla posia­
dłości włościańskich, uznaje niezbędną po ­
trzebę zreformowania tabuli krajowej, k tó ra  
teraz nie przedstawia nam jasnego obrazu 
majętności, ani też jej składowych części. 
Wszystko to przyznaję. W jednem tylko nie 
mogę się zgodzić z wnioskiem komisji, żeby 
wszystkie te  reformy wprowadzić od razu, i ■ 
każdy kto zna sposób prowadzenia ksiąg w 
tabuli krajowej, ten przyzna mi to samo. 
Pozycje tyczące się -jednej m ajętności miesz­
czą się w kilkunastu  a nawet kilkudziesię­
ciu księgach. Księgi te od r. 1780 aż do 
1848 prowadzone były w języku łacińskim, 
więc rozpoznanie się z niemi nie jest tak  ła ­
twe i trzeba fachowego człowieka, aby mógł 
je  przeprzeć, są one dziełem całego wieku, 
czyż podobną jest rzeczą , aby to można w 
krótkim  czasie przepisać; na poparcie mego 
zdania odwołuję się na zdanie komisji anke- 
towej, złożonej z ludzi fachowych, odwołuję 
się na zdanie sądów pytanych o to  przez 
rząd, odwołuję się nareszcie na zdanie człon­
ków towarzystwa prawniczego, które zupeł­
nie z mojem są zgodne. W skutek przyjęcia 
wniosku komisji sprawa wprowadzenia ksiąg 
gruntowych przewlec się musi, a na tem p e ­
wnie nie zależy ani włościanom ani właści­
cielom dóbr tabularnych. Owszem w in tere­
sie obydwu leżeć powinno zaprowadzenie 
ksiąg gruntowych a zarazem  zreformowanie 
tabuli krajowej w jak najkrótszym czasie, co 
podług projektu komisji żądającego przepro­
wadzenia obu spraw równocześnie i jednoli­
cie — w żaden sposób nastąpić nie może.

P. S p ł a w i ń s k i .  Już  p. Kamiński wy- 
kazął ważność projektu tego. P. Kabat po­
wstaje przeciw równoczesnemu zaprowadzeniu 
ksiąg gruntowych i zreformowaniu tabuli 
krajowej. To je s t jednak właśnie zaletą tego
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oczyszczenia przyczyniły, ale wiele dóbr jest 
jeszcze bardzo zamazanych.

Musimy raz ten stanowczy k r ok  zrobić, 
choćby dla udowodnienia, że chcemy rzeczy­
wiście równouprawnienia.

Z tych powodów jestem  za wnioskiem 
komisji.

Gdy 7 mówców za projektem, 1 prze­
ciw do głosu bvło zapisanych, przeto chciał 
inarszzłsk zarządzić wybór jeneralnych mów­
ców. Wszyscy jednak z r z e k l i  się głosu, prócz 
Bojczuka, Fecaka i Całkowskiego.

B o j c z u k  ograniczył się na powiedze­
niu, źe się w zupełności zgadza z p. Ko­
walskim.

F e c a k  chciałby, aby koszta zaprowa­
dzenia tych ksiąg nie ciężyły na kraju, tylko 
aby je  ponosiło państwo.

C a ł k o w s k i  był zapisany do głosu prze­
c i w k o  projektowi. Co jednak mówił, niepo­
dobna sformułować.

Sprawozdawca p. dr. Rydzowski. Rzadko 
był sprawozdawca w takiern położeniu, w 
jakim  ja  się znajduję. Jeden tylko głos był 
przeciw, reszta wszystkie za projektem . Z d ije  
mi się, że i w tym duchu przemawiał p. 
Gałkowski, ale daruje, żem go nie zrozumiał. 
Nie będę powtarzał wywodów jednego z 
mówców, który tak  wyczerpująco przemawiał 
za projektem , a kończę obronę mego pro­
jek tu  tylko wyrazami jedynego oponenta, 
który przyznał potrzebę zaprowadzenia ksiąg 
gruntowych i zreformowanie tabuli krajowej 
we Lwowie, a tylko różni się tem , aby to 
nie od razu nastąpiło. Tenże sam oponent 
przyznał, źe podziela w zupełności zdanie 
komisji, i źe projekt opracowany je s t z su­
miennością i znajomością rzeczy. W tem 
świadectwie apoezywa rękojmia pracy komi-

rządzi się, jeżeli ten projekt w ustaw ę za­
mienicie.

Następnie przyjęto projekt en bloc. Przy 
głosowaniu siedzieli tylko pp. Czajkowski, 
K abat, Rutowski, Wolski, Skrzyński, Sze- 
melowski, Skwarczyński.

Przy trzeciem czytaniu głosował też p. 
Skwarczyński za projektem.

Po przyjęciu projektu zagrzmiały w 
Izbie i na gaierjaeh oklaski.

Z porządku dziennego nastąpiło sprawo- 
zdauie komisji szkolnej o wniosku p. Saw- 
czyńskiego w przedmiocie wyznaczenia 10.000 
złr. aw. na stypendja dla uczniów i uczennic 
seminarjów nauczycielskich.

Do wniosku komisji, który udzielał s ty ­
pendja tylko na r. 1872, postawił p. Saw- 
czyński poprawkę, aby zamiast słów „na rok 
1872“ umieścić słowa: „rocznie aż do odwo­
łania począwszy od roku szkolnego 1871/72.
P. Sawczyński motywuje swą poprawkę tem, 
iż mógłby zajść taki wypadek, że sejm je ­
dnego roku by się nie zebrał, a wtedy do­
piero tym, którzy w zaufaniu, i i  będą pobie­
lać stypendjum, obrali sobie zawód nauczy­
cielski, zrobiłby się prawdziwy zawód, gdyż 
pozostaliby może bez wszelkiego sposobu do 
życia.

Sprawozdawca komisji p. Dunajewski 
przyjmuje tę poprawkę za swoją, poczem 
sejm w drugiem i trzeciem czytaniu uchwalił 
następujące wnioski komisji:

1. Sejm przeznacza z funduszu k ra jo ­
wego rocznie aż do odwołania, począwszy od 
r. szkolnego 1871/72 10,000 złr. aw. na sty­
pendia dla uczniów i uczennic seminarjów 
nauczycielskich.

2. Sejm poleca Wydziałowi krajowemu 
ustanowienie ilości stypendjów i wyznaczenie 
kwoty na każde stypendjum przypadającej, 
po poprzeduiem porozumieniu się z Radą 
szkolną.

3. W ydział krajowy udzielać będzie s ty ­
pendja uczniom i uczennicom na przedsta­
wienie właściwych dyrektorów.

Następuje z porządku ustawa w przed­
miocie ściągania i wypłaty dotacji szkół po­
czątkowych (ludowych.)

Sprawozdawca p. Czerkawski referu je : 
Art. I. C. k. urzędy poborcze w kró­

lestwie Galicji i Lodomerji jako też w Wiel - 
kiem księzlwie Krakowskiem załatwiać będą 
kasowość i rachunki, dotyczące dotacji szkół 
początkowych (ludowych), istniejących po 
wsiach i miastach nie posiadających osobnych 
statu tów .

Art. II. Należytości pieniężne uiszczane 
na rzecz szkół początkowych przez obowią­
zanych do tego na mocy ustaw lub dobro­
wolnej deklaracji w pewnych odstępach 
czasu, ściągać mają c. k urzędy poborcze 
razem z rządowymi podatkami i sposobem 
dla tych podatków przepisanym.

Uiegają też należytości tego roazaju ró ­
wnej z rządowymi podatkami egzekucji.

Art. I I I . W płaty  jednorazowe, oparte 
na wyrokach sądowych i prawomocnych o- 
rzeczeniach władz administracyjnych, pobie­
rane będą przez te same urzędy poborcze, 
jako też egzekwowane w sposób określony 
poinienionymi wyrokami lub orzeczeniami, 
których csnowa pozeto podaną być ma każdą 
razą do wiadomości w mowie będących urzę­
dów poborczych.

Art. IV. Opłaty szkolne od dzieci u- 
częszczających do szkoły, a względnie od ich 
rodziców lub opiekunów, ściągać będzie 
zwierzchność gminna i wnosić je miesięcznie 
do c. k. urzędu poborczego.

Dla kontroli otrzym ają c. k. urzędy po- 
borcze od Rad szkolnych miejscowych wy­
kazy, z wyszczególnieniem wpływać mających 
z tego ty tu łu  do funduszu szkół) miejscowej 
należytości.

Art. V. W y p ł a t y  z funduszów szkół 
miejscowych uiszać będą c. k. urzędy pobor­
cze na podstawie a s y g n a c j i  właściwych Rad 
szkoljych okręgowych,  ̂ którym też składać 
będą o ich stauie ćwierćroczne sprawozdania.

Art. VI. Dotacje szkół początkowych 
(ludowych) uiszczane dotąd w naturze, mogą 
być za porozumieniem interesowanych stron 
zamienione na kwoty pieniężne. Do prawo­
m ocności ugód w tym względzie zawartych 
potrzebne jest przyzwolenie Rady szkolnej 
okręgowej.

Dopóki taka zmiana nie nastąpi, Rady 
szkolne miejscowe czuwać będą nad tem, 
aby dotacje tego rodzaju w term inaeh ozna­
czonych ściągane i uiszczane były przez 
zwierzchność gminną. W razie opieszałości 
lub oporu zażądają od władz rządowych 
egzekucji, k tóra  im odmówioną być nie 
może.

Art. VII. Polecam Mojemu m inistrowi 
skarbu i oświacy wykonanie niniejszej u- 
stawy.

Przyjęto bez dyskusji en bloc.
Następuje sprawozdanie komisji adm ini­

stracyjnej o wniosku posła Firleja, zm ierza­
jącym do wzmocnienia posterunków żandar- 
merji i powiększenia liczby tejże.

Wysoki sejm raczy uchwalić następują 
cą rezolucję:

1) Sejm uznaje naglącą potrzebę odpo­
wiedniej r e o r g a n i z a c j i  żandarm erji, któraby 
tej instytucji nadała więcej samodzielności, 
c z y n i ą c  j ą  zarazem s k u t e c z n i e j s z ą  pomocą 
dla działania zwierzchności miejscowych.

2) Sejm uznaje potrzebę wzmocnienia 
i pomnożenia posterunków w celu zabezpie­
czenia własności i porządku publicznego, o- 
raz dozorowania targów i jarm arków .

3) Sejm w z y w a  c. k. rząd, aby dla 
przeprowadzenia reorganizacji żandirm erji, 
i pomnożenia onej odpowiednie poczynił 
kroki.

Przyjęto bez rozpraw en bloc.
P. G r o s s  imieniem W ydziału krajow e­

go referuje wnioski p. Skrzyńskiego:
„Poleca się Wydziałowi krajowemu, aby 

na właściwej drodze upominał się u ę. k« 
rz :

1. aby kwoty przez Radę państw a za-, 
wotowane i w budżecie państowym zam ie­
szczone na budowy wodne w Galicji z W iel­
kiem księztwem Krakowskiem, c. k. namie-



stnictwu *  całości do wolnej dyspozycji od­
dawane były;

2. aby W ydział krajowy stosown e do 
polecenia sejmu z d. 28. lutego 18b9 pono­
wnie wniósł prośbą do c. k. m iuisierjum  
spraw wewnętrznycn, aby regulacja W isły i 
jej pobocznych rzek Dunajca, W isłoki i Sanu 
dozwolona najwyższem postanowieniem z d. 
11. października 1861 przeprowadzoną zo­
sta ła  w krótszym aniżeli w 20 letnim okre­
sie czasu ;

3. aby sypanie wałów wzdłuż tych rzek , 
przeznaczone nadbrzeżnym mieszkańcom w 
rrodze konkurencji, a wymagające w przy­
bliżeniu nakładu w kwocie 560.000 zł., prze­
niesione były na skarb państwa, “

W ydział ze swojej strony poleca te 
wnioski do przyjęcia. (Przyjęto.)

N astępuje sprawozdanie komisji propi- 
nacyjnej o wnioskach W ydziaiu krajowego 
względem wywłaszczenia i wykupca prawa 
propinacji.

Sprawozdawca p. S m a r z e w s k i  (po 
przeczytaniu odnośnego sprawozdania komi­
sji).

Komisja wnosi:
1. Sejm raczy uchwalić następujący wnio­

sek do ustaw y.
§. 1. Po zamknięciu 2. sesji III. perjo- 

du sejmu, będzie zasiadać komisja sejmowa, 
z dziewięciu członków złożona, celem w ypra­
cowania i przedłożenia sejmo -i na najbliż­
szej sesji projektu do ustawy o wywłaszcze­
niu prawa propinacji.

§. 2. W y k o n a n i e  tej ustawy polecam 
Memu m i n i s t e r s t w u .

2. Sejm raczy uchw alić:
Każdy z członków nieustającej komisji 

propinacyjnej będzie pobieiać diety po 3 zł 
przez cały czas swego udziału w pracach 
komisji. Członkowie, niezamieszkali we Lwo­
wie, otrzymają wynagrodzenie kosztow po­
dróży po jednemu złr. od mili.

3. Sejm w nadziei najwyższej sankcji, 
wybierze nieustającą komisję sejmową z 9 
członków złożoną, z pi leceniem wypracowa­
nia i przedłożenia sejmowi na najbliższej se­
sji projektu do ustawy krajowej o wywła­
szczenie prawa propinacji.

Wnioski te Izba przyjmuje bez rozpraw.
P. G o l e j e w s k i .  P. Wężyk w r. 1806 

zrobił wniosek co do zniesienia propinacji. 
Proszę, ażeby ten wniosek został odesłany 
do komisji wybrać się mającej do zbadania 
(Przyjęto.)

Następuje wybór 9 członków nieusta­
jącej komisji propinacyjnej. Głosujących było 
101, obsolutna większość 51 ; z tych otrzy­
mali p p .: Krzeczunowicz 91, Smarzewski 91, 
Baum 88 , Kowalski 57, Ziemiałkowski 54, 
Sznmańczowski, Golejewski i Gniewosz 53 ;
8 więc wybrano; następnie najwięcej głosów 
otrzymali p p .: Skrzyński 46, Skwarczyński 
43, K abat 39, Potocki 37, Kraiński 34 ; przy 
ponownym wyborze na 89 głosujących otrzy­
m ał Skrzyński 34, Skwarczyński 32, a Po­
tocki 20 głosów; nikt  więc nie otrzym ał 
absolntnej większości; przystąpiono do ści­
ślejszego wyboru pomięuzy p. Skrzyńskim a 
p. Skwarczyńskim; obrany został p. Skw ar­
czyński 43 głosam. na 82 głosujących.

Następuje z porządau dziennego sp ra­
wozdanie komisji prawniczaj o wniosku pp. 
K abata i Ziemiałkowskiego, względem zm ia­
ny §. 3. s ta tu tu  krajowego, i zmiany §. 2. 
i 3. ordynacji wyborczej. M arszałek oświad­
cza, że do tego potrzeba obecności 117 po­
słów; tyle obecnych nie ma, zatem ten przed­
miot nie może być dyskutowany.

P . Z i e m i a ł  k  o w s u i, Wobec niefor­
tunnego losn, jak i ten wniosek już po raz 
trzeci spotyka, winienem i świadczyć, iż już 
w motywach tego wniosku proszono, ażeby 
nie został położony n i porządku dziennym 
w ostatniej chwili, ażeby go nie spotkał tak i 
los jak  w r. 1869. Wobec tych, którzy moje 
zdanie podzielają, winien byłem tę rzecz wy­
jaśnić.

N astępuje sprawozdanie komisji gminnej 
o wniosku pp. Ziemiałkowskiego, K abata i 
Chrzanowskiego w przedmiocie utworzenia o- 
kręgów gminnych.

P. Z y b l i k i e w i c z .  Dzisiaj moglibyśmy 
wziąć na porządek dzienny tylko takie przed­
mioty, które bez dyskusji w całości przyjęte 
być mogą, Ten zaś przedmiot wymaga szcze­
gółowej i zasadniczej dyskusji ; $ nie sądzą, 
ż e ly  mógł być wzięty dziś pod obrady. 
W skutek tego opuszczono go z porządku 
dziennego, poczem odczytano protok ,ł dzi­
siejszego posiedzenia, który bez zarzutu 
przyjęto.

M a r s z a ł e k .  Panowie! Z dniem dzi­
siejszym ukończyliście waszą pracę i sumien­
nie powiedzieć możecie, żeście szczerze p ra ­
cowali i że praca ta  bezsprzecznie zbawien­
ne dla kraju sprowadzi skutki. sprawieć 
oświaty publicznej ustanowiliście kilka ustaw ^  
bardzo wazttych ( szczególnie w kwestji o§w;a - i 
ty  ludowej. Pomoc, k tó rą  panowie udzielili­
ście seminarjom nauczycielskim, była jedy­
nym środkiem, ażeby je przy życiu utrzy­
mać. Uchwalą co do dróg krajowych, zapj  
wniliście panowie tym drogom istnienie i 
wskazaliście w niej Wydziałowi krajowemu 
drogę, po której dalej idąc, dojdziemy do 
lepszych dróg w kraju.  Nie pozostaje n;,in 
nic więcej, jak  zakończyć rozPraw y; 'wjęC 0 . 
głaszaui sesję sejmową za zamkuiętą.

P . M a j e r .  Wezwany od szan. kolegów 
mam dopełnić jednego akiu, aktu, który, pe_ 
wnv tego jestem, bez rozpraw i wywodów, 
zysaa jednomyślność, jako uznauie zasługi, 
której codziennymi byliśmy świadkami- D j 
kogoż odnosiłyby się te wyrazy, jeżeli nie do 
tego męża, który od tylu la t tak  z a s ^ y tm e  
naszym obradom przewodniczył (Brawo). J e" 
go niezmordowana wytrwałość w uczestnicze­
niu naszej pracy, która bądź cobąóź, śmiem 
to powiedzieć, mimo krótkiego czasu, niemałe 
wydała owoce; jego ścisła bezstronność w 
traktow aniu koniecznych w życiu parlamen- 
tarpem różnorodnych opiuij i stronnictw , 
jego wyrozumiałość, oględność i u m ie ję tn e j  
godzenia wolności słowa z Koniecznością pai- 
lamentarnego porządku; umiejętne użycie cza­
su przez skrzętne korzystanie z niego do 
stawienia przedmiotów na porządku dzien­
nym, oto są przymioty, k tóre w tvm mężu

zdawna nauczyliśmy się cenić, w tym mężu 
opromienionvm koroną miłości kraju i bogo- 
bojnością  (Brawo). Niechże więc choć uzna­
nie przy końcu naszej tegorocznej pracy znaj­
dzie wyraz w objawie czci i uszanowania, i nie­
chaj towarzyszy mu życzenie, ażeby, gdy już 
nas zabraknie, następcy nasi jeszcze cieszyli 
się j ’go przewodnictwem. Niech żyje J iśn .e  
O. książę M arszałek. (Izba po w tarza : niech 
żyje).

M a r s z a ł e k .  Panowie! na waszą łaska­
wość nie mogłem zebie niczem innem zasłu­
żyć, jak  tylko pełniąc swoje obowiązki i p ra ­
cując dla kraju, a pracować dla kraju  każ­
dego jest obowiązkiem. Poświęceniem, o ile 
mi na to sił stzrczyło, starałem  się służyć 
krajowi. Jeżeli jednakowoż mamy sposobność 
służenia krajowi, to winniśmy ją  tylko Najj. 
Panu, który nam pozwolił zbierać się i o 
naszych sprawach radzićć. Wnoszą więc, 
zaniui się rozejdziemy, abyśmy u u  okazali 
naszą wdzięczność okrzykiem : , Niech żyje 
Najjaśniejszy P a n !“ (Izba wznosi po trzykroć 
okrz k : „ \'icch  żyje.*)

Posiedzenie zam anięto o godzinie lOtej 
m inut 15,

Przegląd polityczny.
N i e m c y .

Rząd bawarski wypowiedział się nareście 
bardzo dobitnie w kwestji kościelnej:

M inister Lutz odpowiadał w Izbie depu­
towanych w imieDiu całego ministerjum bar­
dzo obszernie i szczegółowo na interpelację 
dep. Herza. Stwierdził on, że między stano­
wiskiem interpelacji a rządu zachodzi wielka 
zgoduość; zastrzega państwu wolność zmie­
niania swego prawa kościelno-publicznego, 
skoro sam kościół usunął podstawy, na k tó ­
rych polegał dotychczasowy stosunek między 
państwem a Kościołem, i dowodzi, że pojęcie 
nauki kościoła katolickiego zmienionem zo­
stało na dogmat nieomylności, a uchwały 
soboru nieoezpiecznemi są dla państwa. Mi­
nister przytacza szereg świadectw ze strony 
ojtów soboru, z których się okazuje, że k a ­
tolicy nie wierzyli dotychczas w nieomylność 
papieża. Co do zagrażających państwu uchwał 
soboru, mówca przypomina pismo arcybi­
skupa m onachijskiego, który bardzo o- 
twarcie mówi, że tak  długo nie ma żadnej 
obawy ze strony kościoła, jak  długo p ań ­
stwo nie porzuci prawa Bożego, przyczem 
oczywiście kościół zastrzega sobie moc roz­
strzygania, czy i kiedy państwo odstąpiło 
praw bożych. Dalej wykłada m inister ob­
szernie, że p l a c e t ,  który biskupi igno­
rują, istnieje pod każdym względem legalnie 
i obowiązuje, a nakoniec wykazuje różnemi 
cy tatam i, że każdy konkordat według pojęć 
kurji, jest tylko zezwoleniem Rzymu, każdej 
chwili odwołalnem. Po tem wyłuszczeniu 
przeszło dwie godziny trwającem, przystąpił 
minister do właściwej odpowied, i na in te r­
pelację, a to w tych słowach:

ad 1. Rząd pragnie udzielić wszystkim 
katolickim obywatelom stanu duchownego i 
świeckiego, którzy nie uznali nauki o n ie ­
omylności papieża, zupełnie ustawami kraju 
określoną opiekę przeciw nadużyciom władzy 
duchownej, i bronić ioh, o ile mu służą atry- 
bucje w należnych im prawach i stanow i­
skach.

ad 2. a) Rząd postanowił uznać prawo 
rodziców pod względem wychowania re lig ij­
nego wobec dogmatu nieomylności p ap ieża ; 
b) jeżeli wyznawcy diwnej  nanki katolickiej 
utworzą gminy, rząd zamierza uznawać je 
jakoteż członków ich katolickim i, a w na­
stępstwie im i duchowieństwu ich przyznać 
wszystkie te prawa, jakieby posiadali, gdyby 
gminy te powAały były przed d. 18. lipca 
1870 r.

ad 3. Rząd postanowiwszy niewzruszenie 
odeprzeć konstytur.yjnemi środkami wszelkie 
targnięcie się kościoła ns. prawa państw a, 
oświadcza zarazem gotowość przyjścia w po­
moc ustawom, któreby utrw aliły  zupełną n ie ­
zawisłość tak państwa jak kościoła, gdyż 
zdaniem jego na tej tylko drodze można za­
pewnić powrót poKoju religijnego i u trzym a­
nie go na przyszłość.

Rozpraw nie było Q*d tą  in terpelacją. 
Izba przyjęła porządek dzienny.

Ks. Bismarck przesłał Radzie zw iązko­
wej projekt dotyczący bicia nowej złotej mo­
nety państwa, której z jednego funta czyste­
go złota będzie 4 6 7 , sztuk. Trzydziesta jej 
część nazywać się będzie m arką, która znów 
rozpada się na i o  groszy, a każdy grosz na 
10 fenigów. Będą także monety po 15 m a­
rek, czyli 93 z fun ta  złota, i po 20 czyli 
69s/4 z funta. Sztuka 30-m arkowa znaczyć 
będzie 10 talarów 20 maćkowa 6 tal. 20 
g \ ,  l 5 -markowa o tal. 8 gr. W  moty wach 
projektu wystawioną jest jego nagłość.

K r o n i k a .

—  Kurjerek lwowski. Oć poza wczoraj 
przedsiębiorca nowego oliczbowania domów i na­
pisów ulic i placów, rezpoczął czynność swą, 
wszystkie tabl.ee są vyBotowane, i cbodzi obe- 
cuie tylko o icb przybicie. Przedsiębiorca Wie­
deńczyk przywiózł dwóch robotników z sobą, 
uiemców. których przebrał w rogate czapki- 
Przybijanie tablic idzie bardzo szybko, i do koń­
ca bieżącego miesiąca ma być cale miasto już 
zaopatrzone w tablice, podłng nowej nomenkla­
tury, przez Radę miejską uchwalonej.

I
Kto bęazie w zastępstwie dra. Czorkawskie- 

go wykładał przedmioty filozoficzne na uni­
wersytecie, nie jest jeszcze oznaczonem, już z 
tego powodu, że jeszcze nie wiadomo czy i kie­
dy Rada państwa będzie zwołaną, więc i czyli 
takiego zastępstwa będzie potrzeba. Wiadomość 
więc, iż zastępywać dra. Czerkawskiogo będzie 
dr. P.lat była mylną, albc przedwczesną.

Wczoraj koncert w kasynie mieszczańskiem 
udał się prz„wybornie. Sale byty przepełnione, 
aie zbytek powodzenia smutnie rokuje n0 przy­
szłość, bo śeisk w sali był t»k wielkim, iż przy 
podobnych warunkach inne w.aczorki są niepodo­
bne. Czy zaś zdoła zarząd kasyna usunąć tę nie­
dogodności, musimy wątpić. Radzilibyśmy ' także, 
aby przy układzie programu podobnych wieczor­
ków organizatorowie mniej powodowali się wy­
maganiami koucenowemi, a pierwszeństwo przy­
znawali swojskim rzeczom. W kasynie każdy 
bezsprzecznie chętniej słuchać będzie krakowiaka 
i mazura, jak ustępy z obcych oper.

Dependent mecenasa Semilskiego znalazł ze­
garek złoty, i takowy złożył w dyrekcji policji, 
zrzekając się wynagrodzenia na rzecz ubogich.

Urząd budowniczy miejski, kazał wykopać 
na halickiem doły, w które się ma wsadzać 
drzewa. Tymczasem £,aś te doły służą za pó- 
łapki na idąłycb wieczorem tamtędy. Już kil­
ka osób wpadło do tych dołów; ua szczęście do­
tąd bez złamania nogi, reki lub skręceuia karku. 
Prócz sińców i potłuczeń wyszli eało. Doły te 
nie są niczem obłożone, aby przestrzedz publi­
czność.

Mamy przd sobą pisma z licznemi nia.dnia­
mi znowu na niepraktykcwany dotąd nieporządek 
w roznoszeniu listów przez panów listonoszów, 
mianowicie zaś co do kart korespondencyjnych, 
zwłaszcza tych, które są adresowane loco. Karta 
taka oddana np. dnia 15. b. m. na poczcie do­
ręczona była adresantowi po południu duia 17. 
b. m. mimo tor iż adres na niej i numer domu 
jak najdokładniej wyrażonym jest. Podajemy to 
do wiadomości urzędu ekspedycyjnego, aby oświad­
czył komu należy.

— Sprostowanie, szanowny panie redak­
torze! W nr, 317. G azety Narodowej z dnia 
18. października 1871 wyczytałem w rubryce 
„Ostatnich wiadomości, jakobym głosował był 
przeciw przyjęciu ustawy hipotecznej en bloc.

Podanie to jest mylne, głosowałem bowiem 
równie za formalnym wnioskiem przyjęcia tej u- 
stawy en bloc, jakoteż za samą ustawą, tak w 
drugiem, jak w trzeciem czytaniu.

Zasyłając wyrazy wysokiego poważania, pro­
szę cię szanowny panie redaktorze o umiesz-zenie 
niniejazege sprostowania w najbliższym numerze 
G azety Narodowej.

We Lwowie d. 17. października 1871.
P aw eł Skw arczyński.

—  Mianowania. Cesarz zamianował profe­
sora na uniwersytecie lwowskim p. dr. Edwar­
da Linnemann zwyczajnym profesorem dla che­
mii w instytucie technicznym w Bernie.

—■ Odbieramy następujące pismo: Komisja 
reorganizacyjna, Towarzystwa „Bratniej pomocy“ 
w Wielkiej Brytanji Do obywatela Krotochwila!

Szanowny obywatelu!
Dziękujemy Wam serdecznie za dar 30 zł. 

w administracji „Gazety Narodowej" na korzyść 
emigracji polskioj w Anglii zamieszkałej złożony. 
Dar ten z tem większą przyjmujemy wdzięczno­
ścią, ile że nędza emigracji tutejszej, składającej 
się w przeważnej liczbie z wetoranów żołnierzy 
z r. 1830—31, jest na tówni i  nędzą emigra­
cji w innyoh krajach zamieszkałej, której publi­
czność polska z bojuą przyjść nie omieszkała 
pomocą.

Oby przykład Wasz, szanowny obywatelu, 
godnych znalazł naśladowców! Moglibyśmy wte­
dy zabezpieczyć cbleb ła .kawy, dla istotnie po­
trzebujących wsparcia i pomocy weteranów pol­
skich, którzy będąc młodzi, nie znali obawy przed 
Moskwą, i śmiało śmierci zaglądali w oczy, a 
dzisiaj złamani i liczną ODCiążeni rodziną, pędzą 
życie]helotów, i o niemal, że własnego lękają się 
cienia.

Raz jeszcze powtarzając dzięci nasze łą ­
czymy, szanowny obywatelu, wyraz wysokiego 
szacunku i pozdrowienie braterskie w imieniu 
komisji.

^rezydujący sekretarz.
L- S ka lsk i. J .  M ajew ski.

—  Wystawa w sklepacn obrazów nie­
przyzwoitych. Zwracaliśmy już kilkakrotnie u- 
wagę na niewłaściwość wystawy obrazów, które 
megą się stać powodem publicznego zgorszenia. 
Snać uwagi te nasze przeszły mepostrzeżone, bo 
oto znowu w pewnym składzie przy ulicy Sze­

rokiej widzieliśmy wystawione dwa obrazy olej­
ne, wyobrażające kobiety obnażone, cc nam się 
zdaje przeciwnam dobrzy pojętej moralności.

— O studni na plactk targowym. Widząc 
gorliwe wzięcie się Rady miejskiej z początkiem 
wiosny (Io odnowienia Krynic (zwykle studniami 
zwanych) cieszyliśmy się nadzieją rychłego dc 
czekania się takiego odnowienia jeduej z naj­
ważniejszych krynic to jest; te; na placu targo- 
wli drzewa istniejącej, która pewinni by dostar­
czyć wodę w dostatku nietylko dla mieszczan 
tej części miasta, ale i dla tej wielkiej ilości 
włościan naszych wraz z chudobą swoją co­
dziennie do miasta na ten targ przyjeżdżają­
cych. Tymczasem krynico ta dotąd nietknięta 
przedstawia widok zaniedbania i opuszczenia. 
Mala ilość wody, jaką dostarcza bywa powodem 
do kłótni i bitek pomiędzy czerpiącymi. Napra­
wienie podziurawionego i spruebniałego rezer- 
woaru przywróciłoby obfitość wody w studni za­
pobiegłoby przykrym scenom, jakie przy niej 
się dzieją.

—  CieKawbŚĆ dam moskiewskich. —  Ko­
respondent Gcłosu z Moskwy, nie mógł się na­
dziwić ciekawości dam tamecznych, które tłu ­
mnie uczęii,c7ają na proces skopców. Oto są 
jego słowa: „Dziwna rzecz, co się dzieje w na­
szym sądzie okręgowym! matki, żony i córki 
zajmują wszystkie rzędy krzeseł, i z zatamowa­
nym oddechem, z rozpromienioną twarzą, ocze­
kują chwili, w której się zacznie czytanie 
sprawozdań lekarskich o strasznej operacji, 
podjętej dla zbawienia duszy. Widok sali 
w istocie przepyszny; damy młodziutkie, sta­
ruszki z l5  letniemi wnuczkami, a nawet ma- 
muuie z małemi dziećmi, najchciwiej się przy­
słuchują nieraz zbyt detalicznym opowiadaniom. 
Lecz widocznie będzia nie wiedział co począć 
wobec takiej ciekawość, płci pięknej i przed 
odszytywaniem świadectw doktorskich zapowie­
dział, że przerywa posiedzenie sądu na minut 
10. W ciągu tego czasu żadna z dam nie ru­
szyła się ze swego miejsca i chcąc, nie chcąc, 
musiano przystąpić do czytania zajmujących o- 
pisów, jak wyglądali skopcy w kostjumie pra­
ojca Adama, Żadna z dam, powiada korespon­
dent, ani okiem nie mrugnęła; tylno na twa­
rzach najmłodszych zjawił się lekki rumie­
niec."

Gospodarstwo przemysł i  handel.
Wiedeń d. 15. październik 1871. Na dzi­

siejszy targ przypędzono wołów galicyjskich i 
besarabskieb 1802, węgierskich 1224, niemie­
ckich 209 razem 3235. Płacono za besarabskie 
paszne 31 % zl, lepsze 3 3 — 33’/* zł., węgier­
skie stajenue płacono 34, 35 zl. do 35 1/* wszy­
stko zostało rozprzedane.

J .  K rzysztofow ice.
Caffe Sturboeek Leopoldstadt.

0QłO8Zenie. Komitet c. k. Towarzystwa 
gosp. galic. ponawiając swe ogłoszenie z dnia 
9. września br. do 1. 1139 czyni niniejszem 
wiadomo, ż dnia 15. listopada 1871 r. rozpo­
czną się przy tutejszej c. k. akademii techni­
cznej wykłady prywatne z gospodarstwa lasowe- 
gc urządzone staraniem tegoż komitetu, z sub­
wencji uzyskanej na ten cel od Wys. minister­
stwa rolnictwa.

Życzący sobie wziąść udział w słuchaniu 
odczytów rzeczonych, w zamiaize złożenia egza­
minu następńie, zgłosić się zecncą do komitetu 
c k. Towarzystwa gospodarskiego galic. (Lwów 
franco) wykazując w odnośnych podaniach:

a) źe posiadają dostateczne naukowe przy­
gotowanie dc słuchania wykładów (ukończoną 3. 
k.auę realną lub 4. gimnazjalną) i odbyli przy­
najmniej 2-letnią piaktykę leśnie?,t ; albo

b) ż« mają kwalifikację wymaganą do po­
bierania nauk na o. k. akademii technicznej.

Oprócz teg) będą mogli uczęszczać na od - 
czyty jako goście wszyscy, których przedmioty 
wykładane interesować mogą.

Program tychże odczytów ustanawia się na­
stępujący :

1) Wykłady rozpoczną się dnia 15. listo­
pada 1871 i trwać będą nieprzerwanie do 15. 
lipca 1872 r.

2) Wykłady odbywać lię będą, z wyjąt­
kiem niedzieli i świąt, codziennie przez jednę 
lub dwio godziny, zawsze od godziny 5. wie­
czorem; w razie potrzeby rozszerzoną zostanie 
ilość godzin wykładowych porą letnią do trzech.

Z) Przedmioty wykładowb obejmywać będą 
oprócz gospodarstwa leśnego w ct lej objętości 
także: agronomię (naukę o gruncie), klimatolo­
gię, botanikę i fizjolegję, naukę o użytecznych i 
szkodliwych w gospodarstwie leśnem zwierzętach, 
o znaczeniu lasów w gospodarstwie narodowem, 
miernictwo, niwe ację i ćwiczenia matematyczne.

Rozkład przedmiotów wywieszony zostanm 
w swoim czasie za kratką u wnijścia do sali 
wykładowej.

4) Oprósz wykładów tematycznych odby­
wać się bęi« stosowne ćwiczenia i wycieczki.

5) Przedmioty powyż wskazane wykładać 
będą następujący panowie prelegenci:

a) Gospodarstwo leśne, p. Henryk Strze­
lecki, lustr: tor dóbr stołecznego miasta Lwowa.

b) Agronemię, p, Zygmunt Strusiewicz, dy-

Lwćw, z Izby handlowej 
dnia 18. października 

II. Akeje za sztoku.
Kolej gal. Karola Ludwika 

„ Lwow.-Czern. Ja„sy 
Banku Lip- gal. z Wpi. 50°/,, 

krajów, z wph yj’ 
I i .  L isty  zast. za lo o  
Tow. kred. gai. 5°/0 -w. a. 
To w 'ired. gal. 4 w. a. 
Banka lupofc. gar* G°/0 
Gal. zakt. kred. wtoPc. |  

U l .  O bligi zu 100 s i r .  
^dcmnizaeyjne galic.
Poi. g ło j  ̂ r. 1866 po 7“

Dukat bllenderski1’
Dukat cesarski
Napoleondor
Pół iinperja rosyjski
Rubel rosyjski srebrny
Rubel rosyjski papierowy
Pruski# bilety kasowe
rirebro
Wiedeń d- Ib października 
Papiery państwa austr. 
5„/' renta austr w. a.

„ „ „ srebrem
0/^Tf-k» o«4- * r. 1839

płacą | żądają
ztr. wal. a.

257 00 258 50
170 00 172 00
121 50122 50
61 CO 64 CO

84 00 85 00
74 00 75 OU
83 50 89 u
90 50 91 50

74 50 75 5'
00 Oo 00 00

5 60 5 68
5 6 i 5 70
9 40 9 49
9 70 9 85
1 88 J 95
1 62 1 64
1 77 1 7e

118 00 120 00

57 10 57 30
67 30 67 50

%  7 00 289 00

Pożyczka loter. z r. 1354
„ „ 1860

”  ,, „ 1864
. » l-odatk. z r. 1864

n u r z.aatawne domen. 
Dblig. indemj u . ?a l.

” , ,  . buków.
Akoje bankow e.

Anglo-- ustj-jackie 
Centralny bank 
Kredytowy zakład 
Franko Anstrjackie 
Galic. dla handlu i przem.
G eneralbank
Hipoteczny bank galicyjski 
Krajowy bank galicyjski 
N„rodowy bant anatrjacki 
Voreinsbank

Akeje przem ysłowe. 
Budownicz. Towarz. austr. 
Borysł. Potroi- Comn. 
Porstpr. Hand. GesSlJ 

Akeje kolejowe. 
A lfo ldzka 
Karola Ludwika 
Północe i  F e rd y n an d a
Prenoiuka Jósafa

131 00 
000 00 
122 00 
74 00 
73 00

płacą [żądają
złr. wal. a.

”88 50
96 80 97 CO

134 50 
00 00 

122 60 
74 76 
74 00

245 50 246 00 
60 00! 61 00 

287 00 287 20 
115 90 116 10
000 00 
90 00 

000 00 
00 (X) 

764 00 
106 75

90 75 
00 00 
31 50

100 00 
91 00 

000 00 
00 00 

765 00 
i  )7 25

91 25 
00 00 
32 50

179 Oo 179 50 
259 Ou 250 50
>075 00 
205 CK)

8079 00 
205 50

Lwowsko-Czeruiow. Jassy 
Rudolfa
Siedmiogrodzka 
Staatsbahn 
Południowa 
Tramway wiej.
Łupkowska
Węgierska północno wsch. 

,, wschodnia
Llaty zastaw ne. 

Galic. bank hipoteczny 6ajq 
Bank włościańsk. galicyjski 
Tow. kred. ziem. gal. 4°/0ROI99 jt ii ;• n
Bank nar. anstr 5 m. k.

„ „ 5°/„ w. a.
Bodencrcdit w sreorze 5°/0 

w. a. 5°/0 
Kol. obi. z p ier. 5°/„ 

(wol. od p d., pre srebr.) 
Alfoldzka kolej 
Ferdynanda półuocna 
Karola Lndrrika dawn.

z r. (867 
Lwow.-Ozoru.-Jas. z r  1867 

„ ,  z HI. om.
Rodoif*

płacą , żadają
złr. wal. a.

171 00 171 50
156 50 157 00
171 75 172 2 ,"<
381 50 3X2 50
196 40 196 70
217 75 218 25
159 00 159 25
159 50 160 00
86 00 86 25

88 75 89 25
90 00 91 25
(O 25 76 25
84 00 84 00
96 50 97 00
92 00 92 51)

105 00 105 50
86 00 86 50

92 00 92 25
104 75 105 25
105 60 105 50
IOH 5u 101 00
90 50 90 75
81 00 81 50
34! 25 90 50

Siedmiogrod-iiej 
Południowej kolei 
Państwowej kolei 
l07o podat. prot srebr.) 
Rześka zachodnia 
Elżbiety nowa 
10n/p podat., prot. w. a.) 

Elżbiety dawna 
Ferdynanda pólnocn. m. k. 

7) y> w. a.
Papiery lo ten  !ne 

Losy Zakradt kredytowego 
„ Rudolfa
„ Stanisławowskie 
„ Kegloyich 
„ hr. Palfy 
„ kr. Salm 
„ hr. St. Genois 
„ ks Windiscbgratz.
„ Waldstein 
„ ks. Klary

Dewizy (3-miesięczne.) 
Hasnbur, 100 maik. b. 
Paryż 100 frank.
Londyn 10 f t  szter. 
Frankf. 190 *ł oL w p. N

płacą żąda, ą
złr. wal. a

S8 75 *9 25
108 75 109 25
136 50 137 50

93 50 94 00
100 OJ 000 00

95 00 95 50
9! 5C 92 00
88 00 89 00

181 Ol 182 00
14 5C 15 50
24 00 26 UU
14 00 19 00
27 00 29 uO
t: 75 42 50
31 50 32 00
51 00 25 00
2! 00 22 00
36 00 38 UO

87 40 87 50
45 20 45 30

118 55 118 60
100 10 ICO 20

rektor szkołj gospodarstwa wiejskiego w Du- 
branach.

k) Klimatologię, p. dr. Tomasz Stauecki, 
profesor gimnazjalny.

a) Naukę o użytecznych i szkodliwych 
zwierzętach, pp. Kazimierz Pankowski i Włady­
sław Tyniecii, profesorowie szkoły gospodarstwa 
wiejskiego w Dublanacb.

e) O znaczeniu lasów w gospodarstwie na­
rodowem, p. Zygmunt Strusiewicz.

ł) Miernictwo, niwelację i ćwiczenia mate­
matyczne, p. Dr Czesław Rodecki, profesor gi­
mnazjalny.

Kierunek tej całej sprawy, oddany został 
p. Henrykowi Strzeleckiemu.

Życzący sobie wziąść udział w słuchaniu 
wykładów, zg'os!ć się mają przed 15 listopada 
1871 r. do Komitetu c. k. Towarzystwa gosp. 
galic. po kartę wstępu. Ci zaś, którzyby po 
ukończeniu wykładów życzyli sobie złożyć egza- 
miu z nauk słuchanych, wykazać się muszą przy- 
tem kwalifikacją powyż wymaganą.

Przystępujący do egzaminu, złożyć będą 
obowiązani w kasie Komitetu Towarzystwa gosp. 
galic. taksę w kwocie 5 zlr. a. w.

Z Rady Komitetu c. k. Towarzystwa go 
spodarskiego galicyjskiego.

Lwów, dnia 7. października 1871.
Prezes: 

Sm arzew ski.
\ Sekreł-arz:

J  G relinger-G reU ński.

Telegramy Gazety Narodowej,
Wiedeń 18. października. Sejm 

czeski przedsięwziął dzisiaj wybory do 
Wydziału krajR ego.

Paryż 18. października. Pogłoski 
o niepokojach na wyspie Korsyce, poka­
zały się przesadzone, zialedwie w dwóch 
tylko gmiLach odbyły się manifestacje na 
rzecz Bon»partvstów, sKutkiem czego 
śledztwo jest w toku.

Rezultat wyborów do Rad jeneral- 
nych (z wyjątkiem ośmiu departamentów) 
wypadł następnie: 225 legitymistów, 120 
bonapartystów, 1 .2 0 0  konserwatywno-li­
beralnych, 725 republikanów i 226 ra­
dykałów.

Londyn 18. października. Bucha- 
uau zamianowany ambasadorem w W ie­
dniu, Russel w Berlinie, Loftus w P e ­
tersburgu.

Nowy Jork 18. października, U- 
rzędowy wykaz ministerstwa rolnictwa 
oblicza tegoroczny sprzęt bawełny na trzy  
mil ony bel. Proklamacja GranLa suspen- 
je „Habeas corpus acte“ w dziewięciu 
hrabstwach południowej K aroliny z po­
wodu nieprawnej, sądownictwo hamującej 
organizacji stowarzyszenia Kuklux.

Belgrad 10. października. Książę 
Milan w towarzystwie pierwszego regen­
ta Blaznowatsa, i z świtą swą wczoraj 
odjochał do Krymu, dla powitania cara 
Aleksandra.

Przyjechali do Lwowa d. 1 8 . października.
Hotel Angielski: J. br. Drohojewski z

balie, K. br. Brflckmann z Wołowcza, S. hr. 
Horoch z Morańca, J . Towarmcki z Jaworowa, 
dr. K. Maramorocz z Stanisławowa.

Hotel Europejski. W. Jaroszyński z mos. 
Podola, K. Nosalewsk. z mos. Podoia.

Hotel ZorŻa: Z. hr. Tyszkiewicz z Wy- 
rynca, JŁ. Horodyski z Krogulca, F. Janowski z 
Przemyśla, M. Nowowiejski * Krakowa.

Hotel Langa: A. Korczak Kadłubski z 
Wołynia. K.- Suffczyński z Łuczyc.

Hotel Warszawski: A. Granath z Wa- 
radyna, E. Paszkowski z Horodlowic.

Hotel Krakowski •• J .  Dobrzyński z Cho- 
roszjwiec, F. Majewski z Podł ajczyk.

Pociągi kolejowe nL głównyrr. dworcu
K a r o l u  L u d w i k a .

(Podług zegaru lwowskiego.) 
O d c h o d z ą  

ze Lwowa do Krakowa c

•» n
do Czerniowiec „

» n
do Brod. i Złocz. -

6 m. 42 rano.
8 7 wieczór.
3 * 30 rano.
8 * 32 rano.

12 99 20 w nocy.
8 r> 52 rano.

11 79 50 wieczór.

Kursa wiedeńskiej Giełdy
z dnia 18. października 1871 

godzina 2 min. OC popołudniu.
Wiedeń. Akcje franko-austr. 1 1 5 .7 5 . Wę­

gierski: kredyt 112.25. Anglo-austr. 246.70. 
1 inionsbank 253.30. Kolei Karola Lud. 256 75 
Kolej;siedmiogr. 17150. Kolei połudn. 193.90*. 
Kolej Alfólda 180.00. Kolei Elżbiety 242 25 
Kolej fwowsko-czerniow. 170.00. Węg. Nordost
1 J r  F ^ nocnej 209.00. Kolei Rudolfa
1.56.50. Węgierska Ostbahn 112 00. Tndemnizacje 
galicyjskie 74.00. Losy z roku 1864 135 75. 
Usposobienie: mocne.

godzina 6 min. 5 popołudniu.
Wiedeń. Akcje kolei koszycko-oderbergskiej 

183.00. Akcje kredytowe 288.60. Akcje banku 
anglo-austr. 247.40. Banku obrotowego 177.50. 
Kolei Karola Ludwika 257.00. Kolei południowej
192.50. Franko-austr. 116.50. Losy tur. 65.75. 
Akcje banku budów. 79.80. Losy węgier. 97.00. 
Kolei państwowej 386.50. Banku związk. 214.00. 
Napoleondor 9.41. Kolei Łupk. 157.00. Kolej 
Naddme8trz. O. nadatku. Usposob.: silne.

Wrocław. Pszenica 10, żyto 79, owies 34.

Do dzisiejszego numeru dołącza się 
dla prenumeratorów miejscowych „Ogło- 
szenie“ p. Jana LerskiegO, krawca, 
mieszkającego przy placu Bernardyńskim 
pod 1. 7 3 9 .



w  f \ o r w f t o \ A  Z F C S łlU U  teraz już bardzo słodkie, otrzymuje co dzień świeże i rozsyła za pobraniem, F. W* Kr&liktiWSki.
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K a w i o r
astrachański,

M i n o g i
Elblańskie,

W ę g o r z
marynowane,

Roladę
z w ę g o r z a ,

Roladę
e ś l e d z i ,

Śledzie
marynowane,

S a r d y n k i
francuskie,

Śledzie i Pstrągi
w oliwie,

Hauiary
świeże na majones,

Sardynki
rosyjskie w najcelniej­

szym gatunku,
Ancbavis

szwedzkie w oliwie,
Tuńczyki

i Szyiki raczę w oliwie,
niemniej otrzym ałem  juz

Jabłka
tyrolskie rozmarynów.

Marony
w łoskie,

C e b u l ę
hiszpańską,

Musztardę
kremską,

P o w i d ł a
węgierskie,

B r y n d z ę
liptawską nadzwyczaj 

dobrą, 33ia i_i
Korniszony

w słoikach, wyrób kraj.

NAUKI RYSUNKÓW
tak wolnm-ęcznych jak sytuacyjnych wraz z Ge- 
umetrją praktyczną i niwelacją, niemniej ry ­
sunków linearnych i kaligraficznych, udziela 
prywatnie były oficer Inżynierji

(szczepu włoskiego najszlachetniejszego) zakupił handel

K a r o l a  B a ł ł a b a n a
we Lwowie, 296, pod „Złotym Kogutem.“

PRTLENTOWICZ R E A L N O Ś Ć
■ i n z l n t i i i k r  l>n III w r n f l i  c c i  —■ A i  ~  r\_ /V _ y

Takowe nadchodzą 
u z i e A  Ś w ie ż e *

Staraniem mojein bidzie j a k  d o t ą d  i tegc 
roku moich wielce Szanownych gości d o j r z a ł e m ,  
z d r o w e m  i W ło d k ie m  g r o n e m  zaopatrzyć.

Łaskawe rozkazy z prowincji uskuteczniam z i 
zaliczką pocztową. 3205 9_12

nowieza na placu Marjackim.

L. 1 4 5 1 .
dzie podane.

żywa się pana A  .  • .  . O b w i C ^ Z ł ^ C l l i e .
W kancelarii Zakładu Zastawniczego Lwów-

m  ,  3. » o ,Kó .  ogrodu .  b ,d , . -

-  l ik  ; do odnowienia; w tej pracowni można Bliższa wiadomość p 0d Nr. 158 m iastc
zamówić i r o b o t y  r z e ź b i a r s k i e .  I—3|w sklepie. 2963 a__?

3293 2—3 ............  ......................

panu 
w przeciwnym razie

Bliższa wiadomość w handlu pana Bogda-jnazw isko  do pub licznej w iadom ości bę-:«*“ a  na której zaległ
kim. o2ol 2— ó j  * j  0 , sreDra i inne lanty sprzedawane będą.

Lwów, 10. października lb71. 3268 2—

O bwieszenie. .D
W cci u wydzierżawienia propinacji 

m iasta Złoczowa od wódki i innych 
spirytusowych napojów jako też i p i­
wa na czas od 1, stycznia 1 8 7 2  do 
końca grudnia 1 8 7 4  z ceną fiskalną 
rocznie 1 9 6 0 0  złr. w. a. odbędzie 
się w urzędzie gminnym m iasta Z ło­
czowa na dniu 3 1 . października 1871 

odzinie lO te j przed południem 
publiczna licytacja, do której wszyst­
kich wydzierżawienia chęć mających 
z tym  ożnajmieniem się zaprasza, iż

fa l)

0 3
c .
INI 
C 3 
C  
1_  
O
fa l)
03

C od z ien n ie  św ieże , jn ź  srłodkie

Winogrona Feslaw skie,
równie świeże

K a r o n y  w ł o s k i e
i Jabłka tyrolskie

polecają

MARKIEW ICZ i WOJCZYNSKI
w e L w ow ie. 32G9 3 - 3

o>
O -

C /if—►*
CO
o

Poszukuje się browaru do najęcia
na d łu ższy  p rzeciąg  czasu , w je d n y m  z o b w o d ó w : s tr y j-  
sk in i, S a m b o rsk im , K loczow sk im , B rzeźa ń sk im . T a rn o p o l­
sk im , C zortk ow sk im  lu b  też n a  B u k o w in ie . 3315 j__3

P. T. właściciela browarów w powyższych obwodach, którzyby sobie ży­
czyli, browar swój korzystnie odnająć, raczą —  podając w tym względzie bliż­
sze szczegóły -  czy to ustnie czy pisemnie zgłosić się do W go p a n a  A u­
g u sta  Scltnm aua, w ła śc ic ie la  fa b r y k i m aszyn  w e L w ow ie.

A a j  t a ń s z e

gry na losy w towarzystwach

licytanci 1 0 °/0 zakład przedu rozpo"- t)Cil 2, a osobliwie

W  skutek przebudow ania, zuajduje się od 35  la t umieszczony 
w domu niż, austr. kasy oszczędności, Wiedeń, Tnehlau-

częciem licytacji do rąk  komisji li 
cytacyjnej złożyć m a ją ,  zaś bliższe 
warunki dzierżawy w urzędzie gm in­
nym w ciągu godzin urzędowych 
przeglądnąć mogą. 3317 1—3

Dla ułatw ienia konkurencji przy­
ję te  będą również oferty pisemne, 
k tóre oprócz imienia i nazw iska, za­
trudnienia i miejsca pobytu oferenta 
przez tegoż podpisane, zakład rze­
czony i dokładne oznaczenie ceny 
ofiarowanej tak  cyframi jako też lite ­
rami tudzież oświadczenie jako one- 
rnu warunki licytacji są dobrze znane 
a on tymże się poddaje, zawierać 
powirme-

Od Zwierzchności miasta. 
Z ło ę /Ó W  10. października 1871 .

w wielki wybór kościelnych przyborów
zaopatrzony handel

towarów złotniczych i
9

r.od g ru d n ia  1871

Kohlmarkt N. 7. w  W iedniu. 3294 1 - 1 8

Ważne dla belzkiej ziemi.

Dęby na sprzedaż
od 1. listopada b. r. na sztuki lub w w ię­
kszych partjach, w © s t w r o w i e  w  r e  
wirze Smorszczów nad traktem  
Belzko-Krystyuopolskim. Na każdym ce­
na sta ła  wepiętnowaiia. 3314 1—4 

Administracja.

W  starostw ie  
Sam borsk iem  są

pow iatow em

D O B R A ,
w dobrej pszennej glebie, w objęto­
ści łącznej 1340  morgów 1 5 4 0 L ]0, 
z wolnej ręki do sprzedania. B liższą  
w iadom ość ud zie li D r. B udzy- 
now sk i w  Sam borze. 3311 1 —3

i w iele  In n ych  n a  cza sie  
b ęd ących  d o b ry ch  rzecsy,

N ajl.psze

F R A N C U S K IE  P A P IE R K I
do robienia cygaret. 

P A P I E B  
DE FRANCE AU RHUM ABAOIE

pudełko zawierające 60 książeczek 
5 zlr. 20 centów, książeczka po 9 centów

P A P IE R -M A IS  lrates!aeczk5azl' 
P A P IE R  d e  RIZJ p o '9 centów,

otrzymał handel towarów galanteryjnych

H. MULLKIUK. LANC.
we Lwowie, ulica Halicka 1.20/21.

Ora/, polecamy nasz wielki wybór 
przyborów do palenia po cenach 
liajiimiarkewańtzych. 3277 2 3

Łaskawe rozkazy z prowincji usku­
teczniamy za zaliczką pocztową.

ZAPR OSZENIE DO PRZEDPŁATY
na dzieło :

BOJE POLSKIE
CZYLI

PRZYGODY ŻOŁNIERSKIE
ppzez K. S. R o d zan ło w icza .

Dzieło to ukaże się z drnku do Igo 
grudnia 1871. Do czasu tego przedpłata 
nań wynosi 1  ta la r , po wyjściu zaś 
1 ta la r  15  srg.

Wszystkie księgarnie przyjmują na 
dzieło to zamówienia. 3182 5 - 8

K sięg arn ia  Ź u p a ń s k i e g O .
W e L w ow ie p rzed p ła tę  p r z y j­

m u je  k s ię g a r n ia  W IŁ O  A.

W
Sprzeda!

_ _  ! bydła rasowego .
dobrach areyksiążęcych Ży­

wieckich.
W dobrach arcyksią/.ęcych Żywiec­

kich mają być jałówki i buhajki od */* 
do 13 4 roku tak czystej krwi szwajcar­
skiej jakoteż z krzyżowania ze atyryj- 
skiemi (Miirzthaler) pochodzące, do  
k oń ca  p a źd z iern ik a  1871 sp rze  
d aw an e. 3194 6— 6

Chęć kupienia mający mogą takowe 
na folwarkach rzeczonych dóbr obejrzeć. 
D y rekc ja  dóbr a r  Ci/książęcych w  Ż y w  
cu  (3  m ile od s ta c ji k o le jn e j w  B ie lsk u ) .

Jako najdawniejszy
co do sprzedaży losów na raty, przez swą sumienność i taniość odszczególniony Bank 
wiedeński i Kantor wymiany, któremu bezprzykładnie sprzyja szczęście, gdyż od r. 
1862 wypłaciłem u siebie

Piętnaście głów nych  w ygran ych
a niedawno

na los z  r . 1839
otrzymało dnia 1. września 1871 pewne 

towarzystwo
g łów n ą  w ygran ę,

na los z  r . 1 8 6 4
otrzymało dnia 1. września 1871 pewne 

towarzystwo na losy udziałowe 
g łów n ą  w y gran ę ,

które wypłaciłem , polecam na najbliższe ciągnienia dnia 1 i 14. listopada tudzież 
1. grudnia, korzystne wyposażone gtównemi wygranemi zł. 250000 , frau. 600000, zł. 
1Ó0000, tai. 20000 itp. w kombinacjach gier

Ciągnienie 
l. listopada,

Kwity udziałowe
na 4 0  sztuk B runszw iek ich  losow  )

głów na wygrana 20000  ta l. J
100 guid. w ęg. lo sów  prem . E £ “  1 .

głów na wygrana 100000 z ł .  i  lls™Paaa'
100 guld. lo sów  z r. 1864 ‘ ~
3%  4 0 0  frank. lo s. tur.

20

20
20
18
18

100 gu l. losów  z r. 1864 k w a r t a l n i e  po* 9  z't.

100 gul. węg. prem . los. * °7 & l}L â K k6w

Ciągnienie I. grud. 
Główna, wygrana 

zł. 250000, 
frank. 600000.

W kaźdem z tych towarzystw gry, mają losy rozmaite serje, przezco przed­
stawią się szanse wygranej korzystniejsze. Każdy udział biorący gra zaraz po wpłacie 
pierwszej raty i w przeciągu dalszych wpłat wspólnie na wszystkie losy a przy zam­
knięciu otrzyma wedle grupy dwa oryginalne losy brunszwickie, jeden los węgierski 
na 10o zł. los z r. 1864 na 100 zł. 3u/„ 400 frank, los turecki ; otrzymane odsetki 
należą do towarzystwa. 3318 1—4

Stempel raz na zawsze na węg. losy premiowe wyuosi 99 ct. na losy z r. 1864 
30 ct. na losy tureckie i brunszwickie 68 ct /.a złożeniem pierwszej raty  i należytości 
stemplowej otrzymuje się kwit udziałowy, który udział biorecemu wszystkie powyższe 
korzyści zapewnia. 15. października 1871.

Bankhaus Edward Fiirst, Wien, stephanspiatz.

, pomiędzy 30 uczestnikami
sztuk węg. 20 z ł. premiowych losów  

20 ;  „ 100 „
4 0  „ brunszwiekich 20  talarów. „

120 „ saske -meiningen

na

|  za spłatą j 
ratach

po zł. 4
n n 8
n n 6

20 „ tureckich 4 0 0  frakowych ’ ’ miesięcznych. I ” ” 6
20  „ 50 z ł. losów państwowych z r. 1864. J 5

Dalej tak ulubione gry w Towarzystwach na grupy na najlepsze losy krajowe i”zagra­
niczne na 50 ciągnień, miesięcznie po 4 i 8 zlr. urządzane przez °

B a n k -  und W eoh.slerh.aus
F. J. Milka & Rosenzweig w Wiedniu,

« .  W łe a i ,  H i t r u t i i e r r i n g  6 .
W temże miejscu skupują i sprzedają się wszelkie gatunki obligacji państwowych 

i prywatnyeh, akcje losy monety złote i srebrne, kupony. Zlecenia na giełdę załatwiają sie 
pod warunkami najprzystępniej szemi. & i  J t h

Wszyscy uczestnicy gier towarzyskich otrzymają dziennik „H andels- und G ew erbe- 
Jo u rn u l“z dodatkiem wszystkich ciągnień „W iener YVeclisler“ (cena prenumeracyjna całoro­
czna 2 zł. 50 ct.) z przesyłką pocztową bezpłatnie.
 Zdolnych i niezawodnych zastępców posznkuie się.

Dr. PATTISONA wata, gośćcowa
najdoświadczeńszy .środek leczniczy przeciw gośćcowi I reumatyzmowi wszelkiego 
rodzaju, a to przeciw cierpieniem w twarzy, piersiach, szyji i zębów, przeciw gośćcowi w g ło ­
wie, rękach i kolanach, przeciw rwaniu w członkach, krzyżach i biodrach i t  n W nakicci- 
kaeli po 70 ct.. w półjiakiecikach po 40 ct. i _  4

We Lwowie w apt. pod srebrnym ortem ZYGMUNTA RUCKEKA.

Już wyszedł

„KAIEMDARZ POWIKŚMOWY*
n a  r o k  1 8 ?

i zawiera obok części informacyjnej ,  1 2  a rk u szy  lite r a c k ie j  tr e śc i, a 
mionowicie: szk ice , p o w ia stk i, poezje, O pow iadania  i  k o m ed y jk ę
pióra łubianych autorów. Egzem plarz 40  kr. Tuziu 3  z l r .  5 0 ,  ‘/a tuzina 1  z l r .  
8 0 ,  1/4 tuzina 1 z l r .  Otrzymać go można u podpisanego nak ładcy , także 
wszystkich księgarniach i handlach papieru, także za pomocą urzędów pocztowych. 

Zamówienia przyjmujo śio za przyslaniom asyguaty pocztowej.

H. Bodefe
3303 2—5 księgarnia 1, 74 m. Lwów.

B A N  J D A .Ż E
E le k tr o  - m ed yczn e .

Wynalezione przez Fa. Marie Doktora za­
mieszkałego przy ulicy de Parbre Sec, 44 który 
otrzymał brewet wynalazku na la t 15 : leczą 
radykalnie wszelkie rnptury  i kiły.

Prawdziwe bandaże znajdują się w Krako-

Na sprzedaż.
Dobra /:iem»kie
w obwodzie Stanisławowskim przy drodze kra 
jowej, w oddaleniu mDi °d stacji kolei że­
laznej położone . zawierające obszaru przeszło

wie w aptece p. Trauczyńskiego; we Lwowie.430 morgów, z tego 50 morgów lasu, a reszta
w aptece p. Mikolascha. ...... r(*i> i ogrodów — z budynkami mieszkal-

'  nemi ; gospodarczenr w dobrym stauie, tudzież
jj, z propinacją, są z wolnej ręki do sprzedania. 

Dobra te żadnemi dłngami tabularnemi nie sa

P R A W D W W B
PIGUŁKI MORISONA
najlepsze ze środków czyszczących i prze­
czyszczających krew we wszelkich s ła ­
bościach złego przymiotu, skrofuliczuych, 
liszajach, wyrzutach skórnych i zepsucia 
krwi. 3141 3—52

Skład główny w Paryżu u p. Arthaud 
M ouliu , aptekarza 3 0 , ulica Louis le 
Grand , w Krakowie w aptece p. Trau­
czyńskiego, w  Brodach1 w apt.- M. Kullak.

PIGUŁKI
z  r o ś l i n  

p. Cauvln aptekarza w Paryżu.
Jest to n ieo  

cen iony  środek  
prosty  i  tani,

a niezawodny przeciw 
najuporczywszym za- 

twardzeniom żółci, za ­
muleniu żołądka, zapa­
leniu kiszek, boleściom 
iołudka, wyrzutom na 

skórnym , reum atyz- 
mojn, podagrze, brako­
wi regularności miesię­
cznej w w ieku k ry ty ­

cznego przejścia  i t. p., w ogóle przeciw wszel­
kim  słabościom z nieczystości i zepsutych h u ­
morów pochodzących. Zalety tych pigułek dają 
się streścić w paru wyrazach: przywracają i 
utrzymują zdrowie. 3120 17—24

Prawdziwe Pigułki Cauyiua konserwują się 
bez uszkodenia czas bardzo długi. Wznalazca 
od niedawna przygotowuje naumyślnie zastoso- 
waue do klimatu Rosji i Polski.

Z najdują się wo L w o w i e w aptece 
pana B i k o l a s c h ;  w K r a k o w i e  w 
aptece pana J .  T r a u c z y ń sk ie g o ; 
w B r o d a c h  w apteco pana K u lla k :  
w W a r s z a w i e  w sk ładach m atorjałów  
aptecznych pp. F e r d .  A ug. G a l l e g o  
I  L u d w i k a  S p i e s s t a .

H

Lilionese
usuwa w 14 dniach wszyst­
kie nieczystości i zmarszczki 
skóry, szkrofuly, liszaje i iólte 
plamy. Środek gwarantowany. 

Flakonik po l zl. 50 c. i 75 c.

B ó l  z ę b ó w !

obciążone. — Cena bardzo przystępna. 1—3
i Blizsza wiadomość u adwokata Dra T. Se- 
1 milskiego we Lwowie, przy ulicy Długiej 1.324 m

,? * -a  & s  w
a K S —a-q 2 <73 '

Bi M łody i najszczytniejsze posiadający świa-
f) dectwa 3270 2—2

Magister farmacji
[? poszukuje umieszczenia w aptece.

Listy pod E .  P .  p. r. Trembowla,.

PARFUMERIE ORIZA.
Wynalazek L. LEGRAND fabrykanta pertuiu, uprzywilejowanego dostawcy dworów

francuzkiego i włoskiego, 
w Paryżu ulica St. Honore Kr. 207.

Wszystkie poniżej wymienione wytwory toaletowe specjąl.pD . przygotowane 
z nadzwyczajną biegłością i starannością, tak iż stanowią dos.7, .. tego ro ­
dzaju wyrobach jako rezultat nauki połączonej ze sztuką.

MEDAL Z WYSTAWY POWSZECHNEJ
1 8 6 7  roku .

Creine Oriza
de N in on  de LencŁos

Ten nieporównany środek nadaje po­
łysk, świeżość i piękność twarzy, zapo­
biega zmarszczkom, spędza takowe i u- 
trzymuje młodocianą twarz do późnej 
starości.

Ess-Oriza i Oriza Lys.
Nowe perfumy skoncetrowanc, bar­

dzo w modzie do chustek do nosa.

Orlza-Łacte.
Nadaje skórze białość, spędza zmar- 

zeszki i piegi.

Oriza Powder
Fleurs de riz de la Caroline.

Nadaje świeżość, białość i piękność 
skórze. Użycie tego śvodka po Creme-
Oriza  spędza i leczy c z e r w o n o ś ć  i irry- 
tacje skory.

Towarzystwo lekarzy poświęcających 
się badaniom hygenicznym wytworów to ­
aletowych uznało w swym raporcie te n  
proszek za najczystszy i lepiej przygoto­
wany od w szelk ich  innych.

Saron-Oriza.
Wydające pianę obfitą i przyjemnej 

woni. Mydło to delikatne i przyjemnej 
bardzo woni, jest niezbędne do zachowa­
nia i udelikatnieuia skóry

L'ORIZALINE-VEGfTALE et UORIZAUNE-POMMADE
d o U f o r a  J a m e s  N i n l t b s o n .

Powraca w jednej chwili włosom icli kolor n a t u r a l n y  : brunet, blond czy szatyn. 
Dwa te ostatnie środki bardzo łatwe do użycia, są bynajmniej nieszkodliwe (Do‘ 

flakonów dołączony j e s t  sposób użycia).

Eau Tonique Quinine Legrand i Pommade au Baume de Tannin.
Środki przygotowane według recept dra CHOMFL, używaj'ą się do czysz­

czenia głowy z łupieży, dla wzmocnienia, zapobieżenia wypadaniu i porostu włosów.
Dostać można we Lwowie u p. Mikolasza; w Brodach u p. lCullaka, w K ra­

kowie u p. T rauczyńskiego. 3122 5— 12
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wszelkie cierpienia  
nerwowe w jednej cliwi- 

, 1 a- -,-7̂  W ustępują po niyciu 
pigułek anti-newralgijnych Dra- Cronier. Skład 
w Paryżu w aptece p. L*vasR8nr, rue dela Mon- 
naie, 19 - - w Krakowie w aDtece p. Trauczyń- 
skiegu przy ulicy 1 loryanskiej — w Brodach n 

M. Kullaka — we Lwowie w aptece p. Piotra 
ikolascb. W Warszawie w składach mater- 

jałów aptecznych, pp. Ferd. Aag. Gallego iLnd- 
wika Spiessa. 3148 3—24 |

W e Lwowie jedynie prawdziwy w ap­
tece Adolfa Berlinera. 2463 9—10

SIROP ZELAZISTY
w poleceniu 

z wytworem  ze skorek pom arańcz i z 
Q uarsia  A m a ra  jak  ró w n ie i 

Z IODANEM  ŻELAZA 
XP« J . - P .  I i A E O Z E ,  a p t e k a r z a  

U lica  des  L io n s -S t-P a n l,  2 , tv P a r y  h i .
Żelazo w sianie ciekłym  najdogodniej 

przyswajać się daje przez każdy organizm ; 
u iyc ie  jego w lym  sian ie  nie wystawia 
na£adneniebezpieczeństw o, a skuiecznićj 
d z ia ła j k przygotowane w pigułkach, lub 
w cuk ieikneh . Działanie tego syropu jest 
fo n ic zn e  z powodu ie laza ; p r z e c iw g o ­
rą c zk o w e  z  powodu ąnassia  a m a ra t ro z -  
p u tz c z a ln e  i  powodu skórek  pom arań­
czowych w skład jego wchodzących. Jest 
lo najlepszy środek wzmacniający dla 
słabych i wycieńczonych tem peram entów  
najpewniejsze pomocnicze lekarstwo przy 
użyciu tranu  w ielorybiego, a to z powodu 
własności skórek, pomarańczowych tak 
powszechnie ocenionych we wszelkich 
słabościach żołądka, w trudnera  traw ie­
n iu  i w braku apetytu.

DosUĆ można w W a r s z a w ie  w  skła­
d ach  m aleryatów  aptecznych  P P . G al- 
lego i S p iessa  * w  K r a k o w ie  w  ap tece  
P . T rau czyńsk iego; w w P o z n a n iu  w 
aptece P . doktora M an k iew icza; w e  
b w o w if  w  aptece P . Piotra M ikolasch.

C. k. uprzyw. kolei galic. Karola Łndyika.

O g ł o s z e n i e .

Dla przewozu osób, pakunków, przesyłek pospie­
sznych, ekwipaży, psów i towarów, koleją łączącą Pod- 
woloczyska z Woloczyskami i przeciwnie, ustanowiono 
osobną taryfą przewozu, którą nabyć można w naszych
stacjach.

Lwów w październiku 1871 r.

D y r e k c j a  r u c h u .
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Wydawca, i właściciel Jan Dobrzański. Redaktor odpowiedzialny Platon K ostecki. Z drukam i „Gazety Narodowej4* pod ztrządem  A- S kerla .


